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świątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuja w miejscu i na prowincyi SO hal. 
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rach dzienników, — Listy należy frankować. 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Generalny Delegat Rządu przeniósł se- 
kretarza Namiestnictwa Włodzimierza Łodyń- 
skiego ze Sniatyna do Bochni. 


Rozporządzenie 
Ministra Wyznań Religijnych i Oświece- 
a Publieznego w sprawie przyjmowa- 
nia kobiet do Szkoły Politechnicznej we 
Lwowie w charakterze słuchaczek zwy- 
e:ajnych. 
W sprawie przyjmowania kobiet do 
Szkoły Politechnicznej we Lwowie w cha- 
rakterze słuchaczek zwyczajnych, wydaję na- 
stępnjące rozporządzenie jako uzupełnienie 
dotychczasowych „Postanowień i przepisów“ 
Szkoły, a mianowicie: Działu I. (Ogólnego) 
punktu 3. „O słuchaczach zwyczajnych i nad- 
awyczajnych”. 
„Od roku naukowego 1919/20 począ.- 
Wszy, kobiety ubiegają*e się o prryjęcie na 
słuchaczki zwyczajne mogą być wpisywane 
w tymże charakterze, o ile wykażą się wa- 
runkami, wymaganymi przy .apisie od kan- 
dydatów na słuchaczów zwyczajnych”. 
Minister Wyznsń Religijnych 
i Oświecenia Publicznego 

w z. Gąsiorowski. 


Warszewa, dnia 8 października 1919. 


Prenumerata zamiejgcowa 2 


Sobota. 25 Października 1919. 


Z frontów. 
Komunikat 
Warszawskiege sztabu gekoralkega 
z dnia 28 października 1919, 
Front litewsko - białoruski: 
W rejonie Połocka bolszewicy wprowadzili 
do akeyi nowe siły i w dalszym ciągu upor- 


czywie atakują nasze oddziały, Na reszcie 
frontu bez zmiany, 


Front wołyński: 
zmiany. 


Sytuacys bez 


Zastępca szefa sztabu gener.: 
pułk, Haller. 


„Galicya Wschodnia” 


(Z) Poseł br. Skarbek udzielił na- 
szamu współredaktorowi kilka informaeyj 
dotyczacych poglądów na sprawę t. z. Ga- 
lićcyi Wschodniej. 

Poseł Skarbek uraża przewlekanie 
sprawy załatwienia za niekorzysrna ^la kraju. 
zeczą czynników decydujących jest 
przeciwdriałać jakimkolwiek komplikacyem 
iepewność, niemożliwość stworzenia 
program”, zmusza władze do zaniechania 
wszelkich wyładów w kraju wyczerpaneym 
tylolernią wojną. 

Ludność polska zaniepokojona pogło- 
skami, gotowa jednak każdej ehwili do sz- 
moobrony, zniechęcona jest odwlekaniem roz- 
strzygnięcia. 

Ludność ruska dość już ma walk we- 
wnętrznych, nie mniej wyczerpana, pragnie 
pokoju, by oddać się pracy ekonomicznej. 
Chyba tu i ówdzie dzięki podszeptom agita- 
torów roi może niez'szczalne plany o ru- 
chach. 
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miary potitowej. 


Podwale l. 3., w godzinach o 


To są momenty, któremi powinny za- 
jąć się Sejm i czynniki decydujące, by udzie- 
lié Rusinom szerokiej autonomii. 

Politykę kulturalną i ekonomiczną trze- 
baby zaraz zastosować, 

Wprowadzenie tych urządzeń ułatwi 
zadanie konferencyi pokojowej. 


Nasze sprawy. 


(P. A. T). 


Z Warszawy dcnoszą: 22 b. m. Dale- 
gacya Rządu łotewskiego z p. Majerowiczem, 
ministrem spraw zagranicznych Łotwy na- 
czele była przyjęta na Zamku przez Prezy- 
denta Ministrów Paderewskiego. Paderewski 
zapewnił podczas rozmowy z członkami de- 
legacyi o żywych sympatysch Polski dla 
narodu łotewskiego i zakomunikował, że 
Rząd polski gotów jest uznsć niepodległość 
de fasto Rady Narodowej łotawskiej tudzież 
wręczył Majerowiezowi notę treści następu- 
jacej: Do Pana Majerowicza, m nistra spraw 
zagranicznych Łotwy. Mam zaszczyt zawia- 
domić Pama, że Rząd Polski gotów jest u- 
znać Radę Narodową łotewską jako niezale- 
żną de facto eż do chwili, w której konfe- 
rencya pokojowa prıysna Łotwie statut, od- 
powiadający woli narodu łotewskiego. Rząd 
Polski wierzy mocno, że wspólne interesy 
obydwóch krajów, zarówno jak ich wzajemna 
sympatya u-talą w najbliższej przyszłości 
pomiędzy Łotwą a Polską węzły przyj+źai 
i szczerego porozumienia, Z tego wzgl do 
Rxąd Polski byłby szczęśliwy, gdyby mógł 
powit é w Warszawie przeds-awicielstwo 
Łotwy, mając jeanocześnie pewność, że rząd 
łotewski zechce przyjać życzliwie mi-yę pol 
ska, która pod kierownictwem p. Boufała 
udała się do Rygi w celu nawią”ania tam 
stosunków z rządem łotewskim. Z-chce Pun 
Panie Ministrze przyjąć xapewnienia mego 
wysokiego poważania. Paderewski. 


„Przewoduik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny otrzymają eało- i 
półroczni abonenci „Gazety Lwowskiej“, bezpłatnie, jednakże oi tylko, którzy pre- 
od 1 stycznia do końca czerwca, ówieróroczni i miesieczni za dopłatą: 
K, drudzy 3 K. „Przewodnik* prenumerowany osobno kosztuje 24 K, 
Listy i przesyłki rękopisów należy przesyłać do Redakcyi „Przewodnikz* geó 
adrosum Lwów, ul. Wałowa Nr. 31 1. piętro (nad mozaninem). 


Ceny ogłoszeń (anonsów) Wiersa petitowy 7 łamowy lub jego miejsue 60 hał 
tabelaryczny i liczbowy 60 hal, 
Nadesłane po 1'50 kor., kronika 2 kor., za wiersz 4 łamowy lub jego miejsca 


Ogłoszenia w Dzienniku urzędowymj po 50 hal, tabelaryczna i liczbowe po 
80 hal. za wiersz potitowy 4 łamowy lub jego miejsce. 

Wszystkie ogłoszenia i gaue RE EA „Gazety Lwowskiej“, Lwów 
—2 i od 4—6. 


== Komisya konstytucyjna pod przewo- 


| dira posła Szczygła dyskutowała nad 


wnioskiem p. Lutosławskiego nad środkami 
zabezpieczenia Sejmu przed udziałem żywio- 
łów zbrodniczych. Uchwalono dodatkowy ar- 
tykuł do rozdziału 8 w brzmieniu następu- 
jącem: „Nie mogą korzystać z prawa wybor- 
czego obywatele skazani za przestępstwa 
hańbiące oraz winni nadużycia mandatu po- 
selskiego dla celów nieprawego zysku, Ordy- 
nscya wyboreza określi przestępstwa, które 
pociagają za sobą czasową lub stałą utratą 
prawa wyboru lub wybieralności*. 
Nsstępnie omawiano sprawę zwoływa- 
nia, odraczania i zamykania sesyi sejmowej 
oraz prawa prezydenta Rzeczypospolitej w 
stosunku do Sejmu. Sprawę tę odesłano do 
podkomisyi dla sformułowania wniosków. Pod- 
komitet wspólny komisyi zagranicznej i woj- 
skowej postanowił na dzisiejszem posiedze- 
niu zaprosić ma następne posiedzenie, które 
odbędzie się dnia 29 b. m. do udziału w na- 
radach Prezydenta Paderewskiego. Komisya 
ochrony pracy i robót publicznych odbyła 
rozprawę nad sprawozdaniem rządowem, od- 
noszącem się do bezrobocia. Opracowanie 
wniosków poruezeno podkomitetowi. 


== Posłowie z Galicyi wschodniej od- 
byli zebranie w sprawach politycznych i go- 
spodarczych Galicyi wschodniej i postanowili 
wymagania w zakresie powyższym przedło- 
żyć Ministrowi spraw wnętrznych. Na refe- 
rentów w sprawach narodowych wyznaczono 
posłów Zamorskiego i Wł. Grabskiego, w 
sprawach prremysłowych pp Raucha i Ste- 
słowicza, w sprawach rolnietwa pp. Kolische- 
ra i Sorwatowskiego, w sprawach urzędników 
p. Uouka, 


== Wczoraj odbył się w Belwederze akt 
więczenia na uroczystej sudveacyl listów 
uwierz<telniających pierwszego stałego re- 
prezentanta Wiejkioj Brytanii p. Horacego 
Rumbolda, posła nadzwyczajnego i ministra 
upełaomoenionego. Naczelnik Państwa w oto- 
czeniu Prezydenta Min. Paderewskiego, tu- 
dzież Ministrów Wojciechowskiego i Leśniew- 


44) 


Król i Carowa. 


Powieść z końca XVIII. w, 


(Ciąg dalszy), 


| — Trzeba z tem raz skończyć. Mnie 
się zdaje, że według mego planu trzeba bę- 
dzie postąpić: obliczyć dokładnie, które cer- 
ie są wschodniego, a które uniekiego 

obrządku, a gdy będziemy mieli ten rachu- 
nek, ustaną wszelkie pretensye, 

— Zgadzam się zupełnie z planem W. 
K, Mości i według niego rząd lmperatoro- 
We) postąpi — tylko trzeba z tem poczekać 
nieco do czasu powrotu Imperaterowej do 
Stolicy; teraz są sprawy mieiseowe, które 
najpilniej uregulować należy, bo one dotyczą 
naszego wzajemnego sąsiedzkiego stosunki 
ekonomicznego, Trzeba czyścić moje Namiest- 
nictwo, które jest bardzo młode. à 

— Książę o handlu myśli? 

. — Tak jest. Imperstorowa w dzień 
swoich imienin wyda rozkaz obwieszezający 
wolność handlu na Dniestrze i na Czarnem 
morzu, Zonaczy W, K. Mość, że nie minie 
kilkunastu lat, a okręty francuskie i an- 
glelskie będą odehodziły z portów nałado- 
wanao pszenicą polską, 

© uspokoi szlachtę. Prot Potocki 


stara się nawet a Ą 
exportowego, o zawiązanie towarzystwa 


ją uraduje, 


: a 
owiem o tem  Imperstorowej, to | powstał. 


— Oby tylko ambitni ludzie i z tego 
nie ukuli broni przeciwko mnie. 

Zdziwienie wyraziło się na twarzy Po- 
temkina. 

— Powiedzą, że otwieram wrota Rossyi. 
Książę wiesz, że Potecey, hetman i inni 
siedzą w Kijowie po to tylko, aby mnie 
zohydzić w obec Imperatorowej. 

— W samej rzeczy oni nie zaniedbują 
intrygowania, ale Imperatorowa zbyt jest 
mądrą panią, aby się dała plątać w inirygę, 
Wierzę w jej mądrość. 

— Zupełnie słusznie. W magnatach 
kijowskich nie masz W, K. M. przyjaciół. 
Marszałek Potocki jest najgorszym człowie- 
kiem w Świecie. Wojewodą Ruskim żona 
kieruje jak chce, a jest to kobieta, lubiąca 
się bawić w intrygę, Branicki jest pyszał- 
kiem, który ma rozmaite nieuzasadnione pre 
tensye do W. K. Mości, ale życzliwość Im- 
peratorowej wszystkie te knowania przeła- 
mie. Niech W, K, Mość wierzy w moją 
bezgraniczną przyjaźń, która przełamie 
wszystkie drogi intrygantom, 

Król z pewną nieśmiałością powiedział: 

— Wdzięczny jestem panu... 

Potemkin chytrem trochę spojrzeniem 
pit na zamyślonego przez chwilę króla 
TZEKA : 

— Gdy na przyszły rok, jeśli W. K. 
Mość pozwoli, przyjadę da Warszawy z moją 
muzyką, jestem pewny że pozyskam nie tyl- 
ko serce króla, ale całej Polski. 

—,Co do mnie, już je książe po- 
zyskałeś, 

Potomkin skłonił się głęboko. Król 


— Może książę zechee się widzieć je- 


Szcze z Protem Potockim, który, oczekuje 
jego łaskawej audyencyi. 

owszem... gotów jestem w portach 
moich porobić dla Rspltej najdalej idące 
następstwa,,. 

W czasie obiadu, do którego Potomkin 
zasiadł w mundurze województwa kijowskie- 
go, prezentując się ostentacyjnie nie jako 
wysłannik esrowej, lecz jako obywatel pań- 
stwa polakiego, była bardzo ożywiona ro- 
zmowa na temat nowych stosunków ekono- 
micznych i handlowych na południu Rossyi, 
przyczem książę rozwijał swoje plany na 
przyszłość, Cherson budujący się, miał się 
stnć niby stolicą jakiegość nowego państwa. 

— Zna kilka lat zaproszę W, K. M. do 
obejrzenia tej stolicy, Zbuduję tam Sobór 
piękniejszy od Kasańskiego, pałac, wobec 
którego Paryż niech się schowa ze swemi 
Tujierjami, Uniwersytet, z którego będą ezer- 
pać światło nie tylko Rossvanie, ale Bułga- 
rzy, Serbowie, Słoweńcy, Czesi, òbserwato- 
ryum... 

Wszyscy słuchali z namaszczeniem sa- 
mochwa!stwa tego dziwnego fantasty, który 
umiał cręsto swoje fantazye samochwalcze 
w rzeczywistość oblekać, 

W cichości żartowane sobie z samo- 
chwalstwa księcia, ale zszdroszczono mu je- 
go powodzenia i szczęścia: pochlebstwami 
obsypywano starego kochanka carowej, któ- 
ry, pemirmo wad swoich, nie był pozbawio- 
ny przebłysków zuchwałego geniuszu, 

— Przyjmujemy te zaprosiny już te- 
raz — odezwał się król — gdyż nie wątpię, 
że Wasza Książęca Mość umie słowa w czy- 
ny zamieniać, 

Taka pochwała bardzo sig podobała 


Potemkinowi, tembardziej, że była wypowie- 
dziana wobee szerokiego koła słu haczy, 
z których każdy i każde słowo carowej 
powtórzy. 

Było właśnie w pó! ob'adu, kiedy z Kie- 
lichem w ręku podniósł się Potemkin. Wszy- 
stkie spojrzenia zwróciły się ku niemu, 

— Witając Na'jaśniejszego Pana i kró- 
la Polski — zaczął — z rozkazu i w imie- 
niy Imperatorowej, zanim J-j Cesarska Mość 
sama będzie miała sposobność powitać tak 
mądrego i światłego Monarchę, niech mi 
wolno będzie, jak» nowemu obywatelowi 
Najjaśniejszej Rzptej polskiej, złożyć u nóg 
Waszej . Królewskiej Mości cxeść dla jego 
zasług do odrodzenia Ojczyzny. .szacwnek dla 
jego mądrości polityczn j, umiejącej zawsze 
wyszukiwać najlepsze drogi dla uszczęśliwie- 
nia obywateli i podziwienia dla tej łagodno- 
ści charakteru, jaką się odznacza zawsze w 
rządach swoich, Niech żyje Najjaśniejszy 
Król Stanisław As:gust i Najjaśniejsza Rzacz- 
pospolita Polska — Ojczyzna moja przybrana 

Usłużai gospodarza Fsstowa. spodzie- 
wając się rozmaitych uroczystości powital- 
nych, zawczasu na wałach zameczka Palijo- 
wego ustawili jakieś stare armatki i moździe- 
rzyki, z których w czasie uroczystości ko- 
ścielnych strzęlano. Gdy tylko ostatnie sło- 
wa Potemkim wypowiedział, odezwały się 
działa, zahuczały mozdzierze, a sala trzy- 
krotnie zabrzmiała wyrazami: 

— Niech żyje! Niech żyje! 


(Ciąg dalszy nastąpi) 


—— =r zm 


= 


skiego oraz adjutantów przybocznych ocaeki- 
wał posła Rumbołda, który przyjechał do 
Belwederu o godz, 12:30 w południe. Pre- 
mier Paderewski przedstawił Naczelnikowi 
p. Rumboida, który przywręczeniu Naczelni- 
kowi listu uwierzytelniajacego króla angiel- 
skiego wygłosił mowę  atdyencyonalną. 
W przemówieniu swojem poseł dał wyraz 


„radości narodu angielskiego, że Polska odzy- 


skała niepodległość. Wspomniał następnie o 
trudnościach, jaxie napotyka Polska u siebie 
i za granicą, które są wprawdzie znaczne, 
ale spodziewa się, że dzięki gorącemu pa- 
tryotyzmowi, który umożliwił Polakom prze- 
trwanie tylu cierpień, trudności te zostaną 
usunięte. W końcu prosił poseł o poparcie 
swoj działalności Naczelni*a Państwa i Rzą- 
du polskiego, Naezelnik Państwa odpowiada- 
jąc po francusku, zapewnił posła o życzli- 
wem poparciu swoje i Rządu polskiego. 


== (elem zaspokojenia potrzeb ludno- 
ści, Ministerstwo kolei żelaznych rozważa 
Bzereg nowych połączeń osobowych, miano- 
wicie zamierza wprowadzić: dzienny pociąg 
Poznań - Warszawa - Wilno, drugi pociąg no- 
eny Warszawa - Kraków -Lwów i noeny po- 
ciąg Warszawa - Sosnowiec. Ponadto proje- 
ktowane jest urządzenie bezpośredniej komu- 
nikacyi między Wilnem - Lwowem i Warsza- 
wą. Wreszcie ma być dodany wagon sypial- 
ny do pociągu Warszawa - Mińsk, 

= Wezoraj odbyła się w Poznaniu po- 
dniosła uroszystość poświęcenia sztandaru 
poznańskiego pułku, który pierwszy wyzwo- 
lił Poznań z niewoli niemieckiej, Na uro- 
czystość przybyli gen. Dowhór- Mużnicki, 
dı wódea okręgu gen. poznańskiego gen. Zie- 
liński* przedstawiciele misyi zagranicznych, 
delegacye obywatelstwa poznańskiego, władz 
i duchowieństwa. 


W Rossyi. 


Położenie wojsk Judenicza pogorszyło 
się w dniach ostatnich, Armia czerwona 
nie tylko obroniła wzgórza koło Pułkowo, 
lecz w kontrataku na szerokim froncie wzięła 
wiele jeńców i amunicyi. Wśród wojsk bol- 
szewiekich- pod Piotrogradem stwierdzono 
nowy kontyngient z frontu  finlandzkiego. 

Generał gnbernatorem Petersburga wy- 
brany został gan. Włsdymirow. W sobotę 
przyszło w Petersburgu do zaburzeń z po- 
wodu braku środków śywności. Trocki za- 
mierza znieść wszystkie rady  Żołnierskie i 
utworzyć wspólną koraendę. | 147 

Judenicz donosi o dotarciu swyca wojsk 
do m. Perłowska i Cerstaja Słowiańska na 

ołudnie od Uuarskiego Sioła. Na froncie 
Bonina walki toczą się na zachód od Ki- 
jowa. Wojeka jego wkroczyły do gub. tul- 
skiej. Na połud. od Woroneża trwają walki. 
Na południe od Kurgania bolszewicy przer- 
wali front armii Kołezaka, Około Carskiego 
Sioła została rozbita dywizya baszkirska 
przez wojska bolszewickie, | | 
Ostatnie wiadomości Timesa podają: 
Od niedzieli znajduje się główna kwa- 


- tera Judenicza w Carskiem Ñiole, Poza Li- 


gową i Pułkowo ustalił się opór bolszewi- 


ST. Z. ) 


JASNA GORA 
podczas wojny europejskiej. 


Z Jasnej Góry płynęło i płynie dotych- 
czas nietylko Źródło ku umotniemiu duca 
religijnego w narodzie polskim: jest ona ró- 
wnież naszem sanktusryum narodowem. 

Złożyły się na to wieki, | 

Do jej stóp przybywali królowie i mę 
żowie stanu, nie tylko w ezasach najwięaSze- 
go blasku Rzeczypospolitej, by Opiekance 
narodu dziękować 1 Ją wielbić, — ale i wte- 
dy, gdy gmach Ojczyzny się rysował, a nie- 
Szczęście jedno po drugem rozdzierażo serce 
dobrych synów Polski — ukojemia, pociechy 
i ratunku szukano na Jasne, Gorze, Ona te 
była magnesem, pociązającym ku sobie ser- 
ea Polski, tą siłą, co uzdrawiała i krzepiła, 
Przy obejmowaniu stanowiska, wszyscy od 
króla do starosty, kaady uważał Sobie za naj- 


świętszy obowiąsek odbyć pielgrzymkę du 


Matki Boskiej Uzęstochowskiej, by Jej ope- 
ce się posecić 1 mądrość do rządow uprosić, 
Tutaj najwidoczniej odczuć mużna było puls 
życia narodowego w Polsce: kadu zdarzenie, 
hy to radosne, czy bolesne, wyTaźnem 
eenem odbijało się o mury świątym Jasno- 
górskiej. i 

I choć Jasna Góra, świetąc w dziejach 
Ojezystyca od lat 500, widziała zmienne iosy 
swej macierzy — Polski; choć w jej sta- 
Tożytne wały uderzały niejednokrotale zło - 
wrygie fale, tak, 14 zdawało siy, że uiegnie 
pod ich naporem, — pozosiała jednak 1 po- 
zostanie twierdzą ducha polskiego, miezao0- 


ków. Pochód armii Judenicza utknął, Jude- 
nicz gromadzi większe posiłki, 

Rossyjska armia północno -xachodnia 
poczyniła postępy na wybrzeżu, napotkała 
jednak pod Pałkowo, pa południe od Pe. 

tersburga, na silny opór bolszewików, któ- 

(rzy organizują tam powsżną obronę, Uezy- 
nili oni gwałtowny wypad z Krasnej Górki. 
Między Pskowem a fugą rozbiła się ofon- 
zywa białej armii. 

Cztery bolazowickie torpedowce podjeły 
rankiem 21 b. m. atak na ckręty estońskie 
i na torpedowee angielskie w zatoce Kapo- 
ris. Dwa bolszewickie torpedowce utonęły, 
Z załogi ich uratowano 6 osób, Anglicy i 
Estończycy nie ponieśli żadnych strat, 

Wedłe dziennika Swobodnaja Rossia 
wynosi stan efektywny rossyjskiej armii 
czerwonej 485.000 zołniarzy, którzy znajdu- 
ją sią na wszystkich erterech frontach, Nad- 
to jest 727,000 żołnierzy, którzy utrzymują 
porządek wewnątrz kraju, 

Rząd fialandzki 
udziału Finlandyi w zwalczaniu bolszewizmu 
i postanowił nie brać w tem udziału. Nato- 
miast na konferencyi przewódeów stronnietw 
ujawniła się większość za tego rodzaju akcyą, 

Przychodzą wieści, jakoby organ bol- 
szewieki Zawiestija domagał się, aby Lenin 
postąpił śladem Beli Kutna, albowiem Ros- 
sya sowiecka przechodzi dni katastrofy, 
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Józef Caillaux, 


Korespondent Kuryera Warseawskiego 
p. H K, Kurharski tak przedstawia tło naj- 
głośniejszej dziś sprawy we Franeyi: Spra- 
wy Caillaux. 

W tych dniach — pisze on — rozpo- 
cząć się ma w Paryżu przed sądem najwyt- 
szym — to jest przed Senatem — proses 
Józefa Caillaux. Olbrzymia ta sprawa nieza- 
wodnie cała przejdzie do historyi Franeji 
i zbledną wobec niej najsławniejsze procesy 
Dreyfosa i Karola Humberta, 

Qsillawx bowiem jest, bądź co bądź 
jedną x najciekawszych, najwybitniejszych, 
osobistości polityeznych ostatniego dziesię- 
ciołecia we Francyi, Człowiek ten, przyznać 
trzeba, był i jest jeszeze niesłychanie popu- 
larny, ale popularny... negatywnie. Kaśżdy 
go zna, każdy o nim mówi, ale nikt go 
nie lubi. 7 
Jakież tego powody? Poza wzgłędami 
faktyeznemi, które od roku 1909 zacząwszy, 
skupiły się przeciw niemu, doprowadzając 
wreszcie do najgłośniejszego we Francyi 
skandalu: uwięzienie byłego premiera, Jó- 
zef Caillaux ma przeciw sobie jakiś nieda- 
jący się bliżej opisać nastrój psychologiczny 
tłumu. l 
Józef Caillaux jest osobistością anty- 
patyczną. We Franeyi robił on zawsze wra- 
żenie człowieka obcego. Acz Francuz rodo- 
wity, we Francyi urodzony i wyehowany, 
był on sawsze Francyi i francuskiej polity- 
ce daleki. Twardy. zimny, pozbawiony szere- 
rych natchnień i patryotycznego uniesienia, 
ten człowiek »rogancki, gwałtowny, prskty- 
ezny, robił zawsze na arenie politycznej 


bytą fortecą, gdzie spoczywa skarb nasz du- 
chowy — Uudowny Obraz Matki Boskiej Ozę- 
stochowskiej. 

Toż samo zanotować można w latach 
wojny powszechnej. Nie zauważono w Ozo- 


stochowie uroczystości narodowej, obchodu . 


lub wydarzeń politycznych, których punktem 
koncentrnjącym nie była Jasna Góra, 

Ciekawy opis znajdujemy w kronikach 
o uroczystości z powodu manifestu dwu cega- 
rzy z dnia 5 listopada 1916, 

W niedziely dnia 5 listopada, komen- 
dant Klettlingar poprosił obłożnie wtedy 
chorego Przeora O. Piotra Markiewicza, by 
zebrał wszystkich Ojców, gdyż polecono mu 
ogłosić rzecz bardzo doniosłej wagi. Jedno- 
cześnie rozporiądził, by przed południem 
wywieszono na wieży sztandar narodowy 
polski i austryacki i uderzono w dzwony. 

W samo południe przybył galowo wy- 
strojony komendant wraz ze swym adyutan- 
tem i uroczyście, poważnie, po źołniersku 
karał odczytać manifest adjutantowi, Po 
przeczytaniu powiedział kilka słów o ważno- 
ści i nieodwołalności rzeczonego aktu i w 
końcu wzniósł okrzyk: „Niech żyje Pol- 
skal“ — a ściskając serdecznie rękę każde- 
go zOjców, winszował szczęścia i doczekania 
takiej bistorycznej chwili. 

Nigdzie nie było entuzyszmu, lecz lek 
i obawa, jakby przed burzą, Dla polityki 
wypadało jednak coś zrobić, Ogłoszono więe 
w dzienniku, przez Niemey utrzymywanym, 
że na podziękowanie Panu Bogu za taką 
łaskę w klka dni potem odbędzie się na- 
boźenstwo na Jasnej Górze. Ale, oprócz 
dzieci ze szkół poezątkowych, ludzi było 
bardzo mało. Była w tem roztropność i mą- 
drość dojrzała. Jakie było zapatrywanie ogó- 
łu Częstochowy na ten akt, można się prze- 


zajmował się sprawą | Jyp 


2 


wrēżenie raćrej amerykaúskiego bankiera, 
niż francuskiego przedstawiciela ludu. 

Kampania przeciw Józefowi Caillaux 
rozpoczęła się od likwidacyi tzw, coup d’ Aga- 
dir, kiedy to minister francuski spraw ze- 
wnętrznych da Selxes wskutek imperaty- 
wnych instrukeyi premiera Osillaux, podpi- 
sal z Niemcami umowę, odstępująeą im ka- 
wałek Konga francuskiego w zamian za wol- 
ność ruchów w Marokkko, 

Od tej chwili nie było dnia, aby panu 
„Jo“, jak go nozywano, Nie zarzycano — 
zdrady. 

Szeptano sobie na ucho, że p, Caillanx 
działa ręka w rękę z cesarzem Wilhelmem, 
Że otrzymał za Kongo taką a taką ilość mi- 
lionów, że piękny naszyjnik s pereł, prsez 
panią Caiilaux moszony, jest osobistym pre- 
zentem kaisera itd. itd. Wszystkie te jednak 
oskarzenia i zarzuty miały tylko charakter 
na wiatr rzuesnych pogłosek, kolportowa- 
nych w salonach, kawiarniach i kuluarach 
zby, 

W r. 1914 przyszła znana sprawa Cał- 
metté, dyrektora Figara, który wobee zbliża- 
jących się wyborów do Izby, pragnące kan- 
dydaturze Caillaux zaszkodzić, zaczął publi- 
kować gwałtowne przeciw niemu artykuły, a 
oskarżenia swe starał się poprzeć danemi 
faktycznemi, 

Jak wiadomo, rzecz tam się skończyła, 
iż Calmettó zamordowany został przez panią 
Caillanx. 

Caillaux, mimo to został, dzięki nie- 
słychanie energicznej akeyi wyborczej — 
wybrany niebawem potem ponownie do Izby, 

Rozpoczęła się wojna, O Caillavx to tu, 
to tam, w prasie włoskiej i w prasie angiel- 
skiej rozpuszezono wieści tajemnicze, W sfe- 
rach ofiegalnych niejednokrotnie wyrażono 
w półsłówkach to przypuszezenie: (aillaux 
nas zdradza! „Cailaux — mówiono — pro- 
paguje ideę separatywnego pokoju Franeyi 
z Niemcami. Caillaux jeszcze jest w stosun- 
kach z von Jagowem. Caillaux pracuje nad 
zerwaniem przymierza z Anglią. 

Dużo mówiono, ale nie było we Fran- 
cyi rządu, któryby odważył się go dotknąć i 
Csllaux najwidoczniej kontynuował jakąś ta- 
jemniezą robotę: jeźaził do Włoch, do Szwaj. 
caryi, do Anglii, do Południowej Ameryki i 
jak najmniej pokazywał się francuskiemu 
tłnmowi, który poznawszy go dwa rszy na 
ulicy — raz na wielkich bulwarzch, a drugi 
raz w Vieby — o mało, że go nie zlin- 
czował. 

Kres akeyi Caillaux postawił dopiero 
jego dawny załarty wróg — Clemencesu. 
W lutym 1918 roku przy pierwszej okżzyj 
kazał go zaaresztować i osadzić w więzieniu, 
Lecz nie natrafiono na dowody „piorunują- 
ce". Z miesiąca na miesiąc odraczano 
sprawe. 

Jeden po drugim sądzono procesy dru- 
gorzędne o zdradę, podczas których svodzie- 
wano się nareszcie wykryć potrzebny prze- 
ciw Caillaux materyal obciążający: bezsku- 
teeznio! 

Od Bola, Duvala i Lenoira, skazanych 
na śmierć, spodziewano się otrzymać eho- 
ciażby w dniu ich rozstrzelania te ostateczne 
dowody, 

Bolo, którego egzekucyę trzy razy odra- 


konać z przemowy, którą wygłosił w kilka- 
naście dni potem na Jasnej Górze O Ale- 
ksander, Paulin, w roeznieę powstania listopa- 
dowego tegoź 1916 reku. Na nabożeństwie, 
odprawionym na Wielkim kościele, zebrała 
się cała inteligeneya Częstochowy, korpora- 
eye i stowarzyszenia z kokardami o bar 
wach narodowych. Próez naszych rodaków, 
przybyło i wielu urzędników niemieckich, 
wojskowych i cywilnych, A 

Uroezystością niezwykłą w ciągu woj- 
ny był obchód 200-ej roexnicy pierwszej ko- 
ronacyi Cudownego Obrazu, Już od 1912 r. 
00. Paulini przemyśliwali nad tem, by uro- 
czystość wypadła jak najokazałej i przyczy- 
niła się do rozbudzenia ducha religijnego, 
tak osłabionego w czasach ostatnich, Posta- 
nowiono odrestaurować gruntownie Wielki 
Kościół z pięknymi freskami Dankwarta, wy- 
budować obszerną spowiednicę i dzwonicę 
dia wygody pąsników, a na czas kompanii 
urządzić misye, w którychby gorliwi kapła- 
ni pracowali nad odrodzeniem ducha narodu, 

Resturacya została rozpoczęta, sklepie- 
nie pod kierunkiem profesora, p. Makarewi- 
cza, odnowione, jak również części prezbite- 
ryam; na spowiednicę materyał przygotowy- 
wano, — aż tu wojna wszystko przerwała, 

Z ustaniem kompanii przestały napły- 
wać ofiary, a robotnicy się rozprószyli, Od- 
słonięto skiepiemie i ezgść prezbiteryum z 
ołtarzem wielkim, a w nawach rusztowanie 
stoi, dopóki nie nastaną pomyślniejsze cza- 
By, by roboty rozpocząć na nowo. 

Wskutek więc okoliczności zewnętrz- 
nych obehód uroczystości dokonał się w za- 
kresie dosyć skromnym. Ze strony kłasztoru 
nie poczyniono żadnych starań, by u władz 
wyjednać pozwolenie na napływ kompanii: 
sądzono bowiem, że będzie to bezcelowe ; 


crano, umarł z ironicznym pono usmiechem 
i nic nie powiedział, 

Duval, właścieiel pisma Bonnet Rouge 

od którego chciano wymódz w dniu śmierci 
jakieś ostateczne wynurzenia, odpowiedział 
wzgardliwie: nie zawracajcia mi głowy. 
. Lenoir w nadziei odroczenia śmierci, 
powiedział w ostatniej chwili, kiedy już mia 
no go wieść na pole rozstrzelania: „Wstrzy: 
majcie egzekucyę, powiem wam coś o Cail: 
laur!“ 

Egzekueyg wstrzymano, lecz gdy sądziś 
przyszedł, aby badać Lenoira, ten (ze wzrw 
szenia, czy wskutek danego mu tajemniczą 
ręką narkotyku) zapadł w jakiś dziwny sen 
letargiezny, w którym jeszcze dziś pozostaje. 

Almereyda, dyrektor Bonnet Rouge 
przed badaniem zmarł w więzieniu i nikl 
jeszeze nie wie esy popełnił samobójstwo. 
ezy był uduszony. | dzi 

To też po dwudziestu z góra raiesią | Się 
each poszukiwań i dociekań oskarkające | èi 
stronie nie udało się jeszeze zebrać bez-| pr 
względnych faktycznych dowodów winy by- 
łego premiera francuskiego. 

Logieznie wydaje się pewnem, że nie 
mógł on pracować nad realizacyą tych pla- 
nów bez porozumienia z Niemcami, Plany 
te miały na celu utworzenia aliansu fran- 
eusko-niemieckiego, skierowanego  przdciw 
Bossyi i Anglii. 

W akcie oskarżenia jednak dowod 
tego porozumienia z Niemeami niema, 

Ztąd też rozłam w opinii publicznej. 
Naogół przeważa zdanie, że Osillaux jest 
winien. że z Niemeami w najcięższych dla 
Franeyi momentach konspirował, ale jedno- 
eześnie krystalizuje się opinia, że nie wolno 
ea skarywać bez materyslnych do” | * 
wodów. | 
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== Na wcezorajszem posiedzeniu parla- 
mentarnej komisyi śledczej kontynuowano 
w dalszym ciągu przesłuchanie hr, Berns- 
dorfa. Referent odczytał telegram ces, Wii- 
heima do sekretarza stanu Zimmermanna 
z dnia 16 stycznia 1917, w którym powie- 
dziano: „Cesarz czyni uwagę, że nie przy- 
więzuje żadnej wartości do propozyeyi poko- 
jowej Wilsona. Jeżeliby zerwanie z Ameryk$ 
było nieuniknione, to nie można tego zmie- 
nić. Walka będzie toczyć się dalej“, -Odezy- 
tanie tego telegramu wywołało poruszenie 
na gsli. Hr, Bernsdorf w toku przosłuchania 
zaznaczył, że prezydent StanÓw Zjednoczo- 
nych Wilson w swojóm peśrednictwie poko- 
Jowem mie miał zamiaru uszezupiania tery- 
toryów niemieckich. 


== Wr, Alg. Zig. donosi z Berlina, 

że wczoraj odbyło Się -trzecie posiedzenie 
komisyi śledczej, na którem ukończono prze- 
słuchanie hr. Bernsdorfa. Na zapytanie prze- 
wodniezącego, jak sobie hr, Bernsdorf wyo- 
brata nieuszezuplenie Niemiec, skoro Wilson | 
| 


— a — 
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proklamował niezawisłość Polski, odpowie- 
dział Bernsdorf, że prezydent Stanów Zje. 


zresztą Stosunki, związane z wojną. nawet | 
przy dobrych chęciach, uniemożliwiłyby speł- 
nienie najgorętszych choćby życzeń, 

wiedzą i pozwoleniem władzy dye- i 
cezyalnej postanowiono uroczysty ob:hód od- 


jłożyć na czagy spokojne, dzień zaś 8 wrze- 


z Najświętszym Sakrameautem i odpowie- 
dnim przemówieniem, Tak się też stało. 

5 wigilię odrawione były vroesyste 
nieszpory, na których było juź sporo ludzi 
z okolicy, Przyszło kilkanaście kompanij bez 
księży, kilka tysięcy osób z dalszych powia- 
tów. Byli, choć nieliczni, z Kaliskiej, War- 
szawskiej, Lubelskiej i Kieleckiej ziómi; — 3 
jako przedstawiciel władzy duchownej w woj- _ 
sku austryaekim, przybył z Lublina ks, Pra- 
łat Czyżewski., i 
. Gen. gubernator lubelski, hr, Szeptycki, 
i szef zarządu eywiłnego w Lublinie, p. Ma- 
deyski, nadesłali serdeczne gratulacye z po- 
wodu tak wielkiej uroczystości Królowej Ko- 
rony Polskiej, życząc całemu Zakonowi roz- 
woju ku chwale Bożej i pożytkowi Ojezyzny. 
Odabrano również wiele listów gorących od 
osób duchownych. Piorwszy raz podczas woj- 
ny zebrało się pod Jasną Górą tyle pątni- 
ków, choć nie było ogłoszeń o jakimś jubi- 
leuszowym obchodzie; sorea, kochające Ma- 
tkę Bożą Częstochowską, wyezuły ważność 
chwili i do 15 tysięcy patników przyszło 
powinszować.swej Pani i o łaski Ją prosić. 


śnia wyróżnić uroczystą procesyą po wałach | 
i 
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Ronga dnoczonych Wilsoń życzył sobie odnowienia 
niere} SKI i nikt w to nie watri. 
edzia] ałoby to odnowienie iść ùk daleko, że 
Ì Niemey musiałyby odstąpić swoje terytorya, 

yłoby się dopiero «kazało, Mojem zda- 
mem, dopiero po pszeprowadzeniu rokowań, 
atray- 771057 też możliwe, że Niemcy byliby otrzy- 
Cail 781 odszkodowsnie przez kompens»tę. 


adri przyj 2 nsdorf ovdwsadał dalej o swojem 
„i e ciu w głównej kwaterze niemieckiej, 
nieza kia Ludendorf przyjąi hr. Bernsdorfa 
toza WNE „Pam eheiał w Ameryce pokój 
(mieli Bać pan sądził, że z nami już koniec”, 
Jei *8rngqorf na to odrzekł: „Chuiałem zrobić 


ap POKÓJ, jeszcze zanim będzie x nami ' koniec". 
= Ao odparł Ludendorf: „Tak. ale my tego 
WO,. Die chcemy; zakończymy wojnę dzięki to- 
mial Aom podwodnym w przeciągu trzech mie- 
sa pey“ Komisya odroczyła swoje obrady do 
w l b. m. Na nsstępnem posiedzeniu będzie 
byd Przesłachany hr. Berhmann Hollweg, 

| = Czeskie ministerstwo Spraw we- 
nja Y2etrznyeh komunikuje: Alarmujące donie- 
jlge | “Ria dzienników o sytuacyi na Słowisń- 
iny| Śezyźnie, są przesadzone. Władze e.wilna i 
an-| FoJskowe są doszonale poinformowana 0 
iw  Szystkich wydarzeniach i zarządziły daleko 


idące środki ostrożności, które wykluczają 
Jakiekolwiek niespodzianki — bos względu 
na to, czy chodzi o białe gwar dye węg:er- 
skie czy też o przygotowanie t, zw. krytycz- 


ej. 

y ' Rych dni na- Słowaczyźnie, 

ila | | == Czeskie Słowo podaje, że oficer peł 
o- | niący służbę w więzieniu, w którem znajdu» 


lo | je się Muns, dożióst komendrie miasta, iż 
Wczoraj wieczorem przyjechał pud więzienie 
automobilem minister SŚtribrny, który wrę- 
czył mu 20,000 kozon w kopercie, doma- 
Bając się wypuszczenia Muny na wolność. 

| Kiedy cficer tema śądamia odmówił, mini- 
| Ster Siribrey odjschał w zutomobilu, Ozeskie 
wo twierdzi, że osobą tą nie był minister 

| tribrny, Stribrny wniósł doniesienie o 0- 
i zezerstwo, 


| (== Dziena'ki praskie donoszą, Że po- 
| głoska, jakoby ks, Hlaks miał być wypu- 
„|  Szczony na wolaą stopę, nie odpowiada praw- 
| e, Ks, Hliska zostanie w najbliższym eza- 
| Sie pestawiizy przed sąd, który rozstrzygnie 
0 odpowiedzialności. W związku ze sprawą 

s. Hlinki szereg pism czeskich atakuje ks. 
prałata ołomucickiego Ledóchowskiego, Po- 
laka, który wystsoował do ks, Hlinki do 
, Więs,enia list ze słowami pocieszenia. 


= Qglem ilreymania porządku w Bu- 
dapeszcie po odejseiu wojsk rumuńskich, ko- 
ślicyjns komisya wojskowa zezwoliła na u- 
tworzenie oddziałów cehotniezych, które ma- 
JĄ utrzymywać porządek, W Budapeszcie o- 
czekujy przybycia białych gwardzistów pod 
dowództ+ sm admirała Horthy w piątek lub 
Sobotę, Ludność csyni przygotowania celom 
Owacyjnego przyjęcia białej gwardyj, 


== Chicago Tribune donosi, że now 
ambasador ' francuski w Holandyi Charles 
8nnois wyjedzie za parę dni do Hagi i wre- 
Gzy rządowi holendersziemu ofieyalną proś- 
SĘ koalicyi c wydanie ekseesarza Wilhelma, 
który ma być postawiony przed sąd, Wre- 
zanie tej prośby koalicyi rządowi holender- 
Sklemu nastąpi natychmiast po ratyfikaeyi 
układu pokojowego. 


«= Węzorajszy Venkov zamieszcza sr- 
tykuł prof. Danesza, który powrócił właśnie 
16 Biowaczyzny i opisuje panujące tam sto- 
Sunki, Prof, Dauesz przyztaje, że stan rzeczy 
NA Słowaczyźnie wie jest korzystny dia re- 
publiki ezesko-słowackiej, Wśród ludności 
Panuje ogromno niezadowolenie. Słowacy 
zarzucają Czechom przedewszystkiem prze- 
Sadao rekwizycye i gwałty z» strony żołnie- 
Tay. Podezas gay ludnośe niemiecka i wg- 
glerska zwolnioną jest od służby wojskowej, 
ludnuść siuWucza Musi służyć wojskowo. 
Słowacy nie stracili jeszeze nadziei, że będą 
JeBzcze połączeni z Węgrami, Partya t, tw, 
iadiaronÓ,, pracuje wszystkiemi siłami nad 


ośerwaniem Siowaczyzny od republiki cze- 


= Następca generała von der Goltz, 
generat Rherhardt zażądał od Litwy, aby 
I winić jego wojska przez swoje obszsry. 
R. odpowiedzieli na to żądaniem, ab; 
a a iberhardta opuściły natychmiast 
D H ditey, Oddziały Bermonta stoją na 
lini! Radziwiliszki-Rosienie i nie posuwają 
się daiej. 


= AA całej Litwie’ ogłoszono stan 
oblężenia. Larybę zwołano na dzień 25 bm. 


== Oćrowiedź rządu austryackiego na 
żądasie Wydania Beli Kuhna już nadeszła, 
Odpowiedź utrzymana zest w tonie wprzej- 
mym i za%08€z8, Że włądze austryackie ba- 
dają joważcie żądanie wydania Beli Kuhna, 
Jednazzo ozkorżeiie, wytoczone byłemu ko- 
misarsowi ludowemu nie jest dostatecznie 
udowodnione, wskutek czego uprasza rząd 
austryacki o podanie nowych dowodów. 


== Wezoraj W uroczysty sposób umio- 
saczono pieczęć Francyi na egzemplarzu ra- 
tyfkowanym traktatu pokojowego, 


y 
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Czy iednak j ciu międzynarodowej 


== Z Nowego Jorku donoszą o otwar- 
konferencyi gospo- 
darczej, 


== Rząd niemiecki i związek zawodo- 
wy niemiecki postanowiły obesłać konfe- 
rencpę pracy w Waszyngtonie. 

Austryaeka Rada Qtabinetowa postano- 
wita nie wysyłąć delegatów austryackich na 
konferencyę pracy w Waszyngtonie ze wzglę- 
dów oszczędnościowych. 

== Opróżnienie Budy przez Rumunów 
nie nastąpiło jeszcze w całej rozciągłości. 
Ruauui wprawdzie opuścili w poniedziałćk 
Budę, jeduakże we wtorek pojawiły się po- 
nownie patrole rumuńskie w Budzie i nadal 
tam pozostały. ; 

== Rumuńskie biuro prasowe donosi 
że rząd rumuński postanowił zaprowadzić 
monopol naftowy, aby uniemożliwić zagra- 
nicznyma trustom wpływanie na rumuńską 
produkcyę ropy. 


Rada miejska. 


(2) Otwierając wczorajsze posiedzenia' 
Rady miejskiej prezydenń Neumann podał 
do wiadomości podziękowanie Komitetu Obro- 
ny Ślązka Górnego za .hojny dar Lwowa 
w kwocie 50.000 kor. na cele pomocy dla 
ofiar górnośląskich. 

Frzed porządkiem dziennym r. Thuliie 
interpelował ponownie w sprawio działalno- 
ści komisyi dla z*alezania lichwy, 

Na przedsiawiony przez dr, Were- 
szczyńskiego imieniem komisyi-matki 
wniosek, Rada wybrała do kuratoryi Insty- 
tutu technoiogieznego rr. Ohly'ego, Szafran- 
skiego, Toczyskiego, Hauswelda, dr. Obmiń- 
skiego i Majewskiego, 

W sprawie delożowania realności po 
dyskusyi uchwalono wmiosek referenta r. 
Thulliego wzywający prezydyum miasta, 
aby w wypadkach, gdy delożowanie jest ko- 
nieczne, ograniczano je możliwie, tək pod 
względem ilości ubikacyj, jak i czasu, 

Odesłano do komisyi prawniczej spra- 
wę wniesienia do Sejmu petycyi o wstawie- 
nie do ustawy budowlanej paragrafu pozwa- 
lającego magistratowi wykonać naprawy 
wskazane ze względów bezpieczeństwa na 
koszt właściciela, ktory ich nie uskutecznia, 
przyczem nalezytość mogłaby być zahipote- 
kowana po podnikach i należytościach. 

Z referatu r. dr, Lisiewicza zała- 
twions sprawę »akupna cyklu obrazów AL 
Soehaczowskiego, oraz postanowiono odno- 
wienie i naprawę Panoramy kacławickiej i 
oddanie tych robot pp. Kuennowi i Jakóbia- 
kowi kosztem 85.000 kor., oras podwyższyć 
cenę wstepu na 2 kor, od osoby. 

Z'iunych spraw zmieniono nazwę do- 
tychezasowego gimnazyum Iil, na gimnazyum 
im, króla Siefana Batorego. 

Oełem uczczenia pamięci zasłużonej dla 
miasta ś. p. Maryi Dulębianki, postanowiono 
nazwać przecznicg od ul, Romanowicza do 
św. Mikołaja jej mieniem, 

` Z referatu dr. Wereszczyńskiego 
w sprawie przyłączenia gmin podmiejskich 
do Wiełkiego Lwowa wybrano komisyg, zło- 
żoną z członków kilku sekeyj, która ma wy- 
gotować wnioski, które gminy nadają się do 
przyłączenia, 

Na posladzeniu tajnem załatwiono kil- 
ka spraw admiaistracyjnych. 


2 kraj, Związku Sędziów wa Lwowie. 


Sprawozdanie z posiedzenia Wydziału z dnia 
19 października 1919, 


1, Odczytane przez sekretarza 8 me- 
moryały Związku akademików w sprawie 
polepszenia bytu urzędników 4 akademickiem 
wyksztaiceuiem postanowiono  xużytkować 
przy załatwieniu kwestyi przystąpienia na- 
szego Zwiąsku do Związu akademików. 


2. Uohwalono zwołać ogóluy wiec sę- 
dziów na dzień 26 października b. r. w spra- 
wie polepszenia bytu saśteryainego gędziow 
z» saczególnem  uwzgiędnieuiem naglących 
potrzeb zimowych (bliższe szczegóły juź by- 
ty ogłoszone w dzienuikach) i odnieść się 
ao Źwiązku krakowskiego, by sprawę tę 
umieścić także na porządku dziennym swegu 
Walnego zgromadzenia, które jest na teu 
sam dzień zapowiedziane. i 

Beferentbm Wydziału wybrano s. dr. 
Fzaukego. 

8. Odczitano odmowną odpowiedź Mi- 
nisterstwa kolei źelaznych na nasag prosbę 
o udzieienie dia dwu delegatów Związku 
kart woinej jazdy. To nam uniemożliwia na 
diuższy czas wysyłania deldgacyi poza obręb 
Lwowa. 

4, Po załatwieniu pomniejszych spraw 
bieżących wyznaczono nadzwyczajne posie- 
dzeuje Wydziażu na piątek 24 b, m. godz, 
4:80 po połuduiu dla dalszych obrad nad 
projektem pragmatyki służbowej, 


, Najbliższe zwyczajne posiedzenie adbg- organizacyi i zaxnajamienia społeczeństwa 
dzie sią dnia 2 listopada z powodu, że pafz prograwem dxiałania, organizacyę sekre- 


26 b. m. zwołany został wise sędziowski, 
5. Do współpracy w Wydziale uchwa- 
Jeno zaprosić p. Witolda Kwiatkowskiego, 
aplikanta sądowego, w miajsca dr. Furgal- 
skiego. który przenosi się do innego zawodu. 
6 Przyjęto do Związku 9 vp. apt- 
kantów. 


KRONIKA 


Eod, 24 paźdnierniko SEIS. 


Eatanńcre, 

I Sobota, 25 października. 
Rzym. kat.: Jans Kantego, 
Gr. kat: Powa muez, 
Skawiański : Samomysła, 


Wsohód słońce o godxinie 6 mis, 30 
zachód słońez o gedx, 6 min. 52 wisczór. 


Temperature © godziaie 1% w poludnie 
+ 5 Oal, 


— Kurs przygotowawczy. Departa- 
ment Naukowo-szkolny M. S. Wojsk, otwiera 
z dniem 25 bm. II, Tymczasowy kurs peda- 
gogiezny dla oficerów kandydujacych na po- 
sady nauczycieli i wychowawców w Korpu- 
sach kadecktch, szkołach podoficerskich i in- 
nych szkołach wojskowych. Kurs trwać wo- 
dzie siedm miesięcy, ma za zadanie zago0- 
znać kandydatów dokładniej z kulturą polską, 
z potrzebami kulturalnes:i>żołmierza polskie- 
go oraz dać fachowe wiadomości z zakresu 
pedagogii. Po ukończeniu kursu kandydaci 
podlegają egzaminowi, który uprawni ich do 
objęcia ważnej roli pedagoga wojskowego. 

Zapisy tcwają do dnia 25 bm. włącznie, 
tegoż dnia nastąpi otwarcie Kursu, „Podania 
należy składać na imię szefa Departamentu 
Naukowo-szkolnego, Warszawa, Królawska 2, 
Wymagane są: krótkie „curriculum vitae“, 
świadectwo szkoły średniej, świadectwo szko- 
ły wyższej w oryginaisch iub odpisach. 

— Ślub p. Zofii Lewickiej, córki dr. 
Witolda Lowiekiego, b. posła i Pauliny z 
Krzykowskich z dr, Jerzym Adamkiewiezem, 
konsulem I, klasy, pobłogosławił dnia 28 
b, m, ks. Biskup Twardowski, 


— 0 wypoczynek niedzielny. Kra- 
kowsia Nowy Dziennik biada, śe „iudności 
zydowskiej w Polsce — o ile się rekrutuje 
de sfer kupieckich, rzemieślniczych 1 robotni- 
czych, a więc prawie. całej — gromi kata- 
strofa i cios ostateczny”, gdyż wedle pro- 
jektu ustawowego spoczynek niedzielny ma 
być tak dalece bezwzględnie przeprowadzo 
ny, że w żadnej instytucyi, w żadnem przed- 
siębiorstwie, w źsdnym warstacie, w żadnem 
biurze nie będzie wolno pracować W nie- 
dzielę. 
' „Nie potrzeba dopiero dowodzić, zdaniem 
N. Dziennika, że byłoby to kompletną ruiną 
gospodarczą dls święcących sobotę mas ży- 
dowskich*' 

Nam się nie zdaje, aby te obawy były 
słuszne: Wszak za czasów austryackich obo- 
wiązek wypoczynku niedzielaego rozciągał 
slę także ga żydów, a pomimo tego Rie by- 
ło widać „gospodarzeej ruiny święcących mès 
żydowskich *, 

Za zachowaniem a raczej przywróce- 
niem wypoczynku niedzielnego w całej 
pełni przemawia utarta już u nas praktyka 
i N, Dziennik dosiada stanowczo zbyt wiel- 
kiego koniu, powołując się na klauzulę o 
mniejszościach, którą rzekomo naruszyśby 
powszechny wypoczynek niedzielny, 


— Związek ŚSokolstwa polskiego. 
W dniu 12 b. m. odbyło się w Warszawie 
pod przewodnictwem dr, Hernards (brza- 
nowskiego z Posnania posiedzenie „Wydzia- 
ła międzyzwiązkowego* guiszd sokolich ce- 
lem utworzeula jednego Związku w Państwie. 
W posiedzeniu braji udział: puzedstawietele 
Związku Małopolskiego (z8 Lwowa i K:ako- 
wa), ze Związku Wielkopolskiego (« Pozna 
nia) i Związku b. Królestwa, 


Zatwierdzono przygotowana pizeż ge- 
kretaryat „Wydziału” projekty ustawy wzo- 
rowej dla Towarzystw 1 ustawy dla Zwiążgy 
ogólno-polskiego 1 upoważuiono sekretarpgt 
do starania się o zalegalizowanie tych usiaw 
przez Władze państwowe. Nowo powstające 
towarzystwa mają go przyjąć bez zmiany, ip- 
ne mają go wprowadzić w ciagu dwóch iat, 
Rozpatrzyno także projekty regulamisów dla 
okręgów i dzielnie, uchwalono regulamina 
komitetów wyszkolen;a gokolego, Stałych 
drużyn młodzieży sokolej, wreszela regula- 
min dla zarządów stowarzyszeń 1 walnych 
zebrań, 

Regulaminy te okowiązywać będą już 
od chwili ostatecznej organizacyi związku, 
która się dokona w ciągu kilku miesięcy. 
Rozważano dalej szereg spraw szszegółowych 
jak podział ma okręgi i dzielnice; sposób 
prowadsenia w życie nowych urządzeń w 


Ai 


taryatu w Warszawie, wznowienie pisma 
Rnch jako organu teoretycznego w sprawzch 
wychowaniu cisiesnamu poświętonych, od- 
umaki, strój występy wspóln» i t. p. 


Ponadto uchwalono, że wszystkie to- 
warzystwa sokole mają urządzić w gronie 
członków w miesiącu listopadzie, o ie moż- 
mości 16, obchód uroczysty w celu uczczonia 
pierwszej rocznicy istnienia  Niepudległej 
Polski, 


Ostatnie posiedzenie popchzęło naprzód 
orginizacyę Związku wsz”stkiah towarzestw 
sokolich, które sprawie wychowania fizyczne- 
go oddawały przez tyle dziesiątków łat rze- 
telne usługi, Zlanie dotychczasowych Związ- 
ków w jedną całość ustalenia programu pra- 
cy i zadań wobee Narodu i Państwa, każe 
się spodziewać, że ta organizacya spałeczna 
wywiza wpływ należyty na nkształtowanie 
aie dążeń do podniesienia sprawaości fizy- 


4 cznej w narodzie, 


— Przed rokiem. W dniu 22 pażdzier- 
nika 1918 r. odbyło się pamiętne zebrania 
przebywających we Lwowie b. Legionistów 
polskich w sali „Gwiazdy“. Zebraniu prze- 
wodniezył p. Klink, referował p. Novi. Już 
wówczas w przewidywaniu wypadków, jakie 
zaszły niebawam w naszym grodzie i w ogóle 
na kresach wschodnich naszego kraju fchwa- 
lili nasi Legionissi m, i. zgodnie, że obo» 
wiązkiem każdego „leguna* jest pozosiać w 
kraju i zszeregować się w organisacyach 
wojskowych w poczuciu obowiązku wobec 
nsrodu i ziemi ojczystej, 

„Leguni* nasi postąpili w myśl podję: 
tej przez nich uchwały, a zamach niemiecko- 
austryseko-ukraiński wykoissny rankiem 1 
ltstopada 1918 r. na polskie miasto Lwów 
i Gulicyę wschodnią zastał ich wszędzie go- 
towych do odpareis wroga. (zef) 


— Dwuletnie kursa dla młodych zie 
mian. Staraniem Zjedaoczeeia Ziemian za- 
kłada się we Lwowie karsa dla msodych 
ziemian i ziemianck z szezególnem uwzglę- 
dnieniem tych, którzy z powodu w.jny nie 
mogli podjąć systematycznych studyów rol-, 
niczych ami też praktycznie się wyksztaleić. 
Nzuka teorytyczna rozłożona jest na 16 mie- 
sięcy zimowyeh, podczas gdy 8 miesięcy le- 
tanich przeznaczone są na praktykę rolniczą 
prowadzoną u zawodowo wyksztaćzonych zie- 
mian i pod naczelnem kierownictwem dy- 
rekcyi zakładu, Odbywać się będą także wy- 
cieczki dla zwiedzania gospodarste w Poi- 
sce a o ile będzie możliwe także za grani- 
cę. Opiata na nauke wynosić będzie około 
800 korou miesięcznie, zależnie od liczby 
zgłoszeń, Kursa rozpoczną się w listopadzie 
b. r. O ile się zgłosi eo najmniaj 30 uczest- 
ników. 


Kandydat lub kandydatka wają przed- 
łożyć świadectwo dojrzałości (matury) albo 
poddać się egzaminowi wstępnemu z nauk 
przyrodniczych. ź 

Organizacyg i dyrekcyę objął p. Jerzy 
Turpau z Mikunniec p, Kańczuga i na jego 
ręze należy qadszłać zgłoszenia do. 80 paź- 
dziermka b. r. Późniejsze zgłoszenia god te- 
got adresem db Lwowa plac Dąrowskiego 
liczba 2, 


— Posiedzenie Tow. Straż Mogił 
Polskich Bohaterów odbędzie się w ponie- 
działek 27 bm, w Sali ratuszowej o godzinie 
5 po południu w celu omówienia „Zbiórki 
ulicznej*. 


— Prezes Związku katolieko spo- 
łecznego parafii św. Mikołaja, prof. Eran- 
ciszek Wslezsk, wygźosi w niedzielę dara 
26 b. m. o godzinie 6 vo podudniu w gali 
przy ul. L»lewela 9 wykiad na temat: „Bios 
sunek Kościoła do Państwa“, — Uyrasza się 
o hezay udział członków i katoliekieh pa- 
rafian. 


— Polski Związck służby pańsiwo- 
wej we Lwowie zaprasta ns niedzicię 26 
października 1919 swoich członków i wszyst- 
kich pracowników państwowych, jakoteż 
przełożonych władz i przedstawicieli prasy, 
na gromialne zebranie, które odbydzie się 
w budynku filii gimnazyum VIII. realnego 
przy ul. Waiosej l. 18, o godz, 8 po pod. 
z porządkiem dziennym: 1. sprawa aprowi= 
zacyi, 2, stabijizacya stużby państwowej, 3. 
sprawa straży więziennej, 4. sprawa organi- 
zacyi, 5. wnioski, 


— Że Związku społoczne-narodowe: 
go. Zebranie członków Źwiszku. społeczno- 
narodowego odbędzie się w sobotę. ania 25 
październia o godz. 5 po poł, w tokalu Ls- 
soekiego pl. Maryaeki 9 I, p. Posiedzenie 
społeezno-narodowego klubu radnych miasta 
odbędzie się w niedzielę dnia 26 paździgre 
nika o godz. 1030 przed poł. w „Romie“, 


— Emerytów państw, oraz wdowy i 
sieroty zaprasza się na ogólne zebranie w 
sprawach bardzo ważnych gospodarczych 
w sobotę 25 b. m. o godz. 6 wieczorem dg 
sali w kuchni urz, Pasaż Mikolascha, 


— Odezyt dla ezłonków pol. Tow. ; 
emerytów państw. na temat „Głospodarcze | 
znaczenie ruchu współdzielczego* wygłosi 
prof, St. Paluehowski w niedzielę 26 b. m. 
o godz. 5 po poł, w sali przy ul. Pańskiej 
11 L p. Wstęp wolny. 


— Ukonstytuowanie się Wydziału 
Polskiego Tow. Demokratycznego nastąpi 
w sobotę 25 b. m o 5'80 wiecz, (Akademi- 
cka 17 I. p.) 

Przedmiotem obrad będą nadto spra- 
wozdania, sprawy programowe i organizacyj- 
ne jakoteż polityki bieżącej, 

— Raut jesienny, Niezwykłe zainte- 
resowanie wśród miłośników muzyki, budzą 
zapowiedziane na Raucie produkcye muzy- 
kalno-wokalne. Współudział przyrzekli: pro- 
fesor Dianni, p. Green, artystka opery lwo- 
wskiej, p. Stanisław Lipenowicz i panna 
Wohlfsthalówna. Początek o godz. 8 wie- 
ezorem. 


— Kółko zabawowe Drukarzy lwo- 
wskich urządza w niedzielę dnia 26 paździer- 
sika b. r. w sali własnej przy ul. Piekar" 
skiej 1. 18 Wieczornicę z tańcami za zapro- 
szeniami, które otrzymać móżna codziennie 
wieczorem w biurze Stowarzyszenia, Począ- 
tek wieczornicy o godz. 8 wieczorem. 


— Podwieczorek z tańcami w Ka- 
synie i Kole literackiem odbędzie się w nie- 
dzielę 26 października o godzinie 6 wieczo- 
rem, Prawdziwie przedwojenny bufet, zaopa- 
trzony obficie, rozweseli oko, zadowoli żołą- 
dek trapiony wojenną dyetą — muzyka ukoi 
smętek wywołany drożyzną, a tańce przy 
akompaniamencie kapeli wojskowej zakończą 
zabawę, dając możność, w dobranem a we- 
gołem gronie, zapomnienia o zimie, węglu, 
aprowizacyi i t. p. Wszystko to na fundusz 
zawodowego wykształcenia kobiet, pracują- 
cych niaraz w bardzo trudnych warunkach. 

. Bilety do nabycia u p. Tadeuszowej Starzyń- 
skiej, ul. Badenich 1, 12 I. p. 2d 3—4 lub 
w Sekretaryacie Kasyna i Koła lit. i atr, od 
4—6, a w dzień podwieezorku przy kasie, 


— Na rzecz ofiar Górnego Slązka, 
uezniowe szkoły męskiej im. Elżbiety zło- 
żyli w Administracyi naszego pisma kwotę 
109 kor, 93 hal. 


— Pogrzeb śp. Jana Traciłowskiego, 
starszego inspektora b. Banku austro-węgier- 
skiego, dyrektora filii lwowskiej, zmarłego 
tragiczną śmiercią w czasie walk o Lwów 
dnia 12 listopada 1918 r. odbył się w Tar- 


staną obsadzone w najbliższym czasie w miej- 
skim urzędzie targowym, Warunek przyjęcia 
stanowi odbycie kursu, który rozpocznie się 
z początkiem listopada i trwać będzie przez 
pięć tygodni codziennie od 4—4 po połu- 
dniu. Bliższych informacyj udziela Urząd tar- 
gowy, Ratusz, 


— Sztandar polski dla Wilsona. 
Pisma belgijskie donoszą, że podezas bytno- 
ści prezydenta Wilsona w Brukseli tamtej- 
sza kolonia polska ofiarowała mu wspaniały 
sztandar polski amarantowy<z wyszytym 
srebrem białym orłem i napisem: „Prezy- 
dentowi Wilsonowi, oswobodzicielowi naro- 
dów; Polacy w Belgii“. 

Dalegacys kolonii polskiej brukselskiej 
została przedstawiona prezydentowi Wilso- 
newi przez posła amerykańskiego, B. Whit- 
locka i oprócz sztandaru, wręczyła mu także 
odpowiedni adres. 

Wilson przyjął delegacyę nie tylko 
uprzejmie, ale serdecznie; sztandar odesłano 
do Waszyngtonu. 


+ Zmarli. We Lwowie: Maryan Kazi- 
miery Szmoniewski, lat 19, uczeń I. szkoły 
realnej, jednoroczny kapral W, P, więzień 
z Huszt, uczestnik walk w obronie Lwowa 
i kresów wschodnich, — Adolf Stroner, lat 
84, emer, Naczelnik Izby obrachunkowej 
miejskiej, — Marya Smutna, lat 56, wdowa 
po wożnym kolejowym. — Anna Kokowska, 
lat 52, wdowa po wożźnym pocztowym, — 
Ksawera Butzowa, lat 56, wdowa po płatni- 
czym restauracyjnym, — Ferdynand Popo- 
wicz, lat 84, kupiec. — Jóxęf Harna, lat 57, 
majster szewski. — Helena Dziepak, lat 55, 
wdowa po robotniku ceglarskim, — Edward 
Grysztar, 8-letni synek maszynisty kolejowego. 


— Ostrożnie z benzyną! Onegdaj wie- 
ezorem przy ul. Dąbrowskiego 1. 15 w mie- 
szkaniu p. G. Poźniaka, kelnera, zdarzył się 
groźny wypadek wybuchu benzyny. Sam wy- 
wołał go Poźniak, rozpalająo w piecyku żela- 
znym, polał drzewo benzyną, która wybuchła 
i spowodowała wybuch także stojącej obok 
flaszki z benzyną. Płomienie objęły pościel 
w mieszkaniu, oraz ubranie p, P. i syna je- 
go Władysława. Sąsiedzi pomogli ogień stłu- 
mić wreszcie, lecz do ojea i syna, silnie po- 
parzonych na twarzy i rękach, musiano we- 
zwać pogotowie ratunkowe, 


— Znowu nabój. Rytownik Geistlei- 
ner, lat 18, odniósł rany ma twarzy i rękach 


nowie dnia 23 bm. popołudniu z dworca | 
lejowego na cmentarz miejscowy do grobow- 
ca rodzinnego. 

— Posady nadzereów targowych zo- 


s 


przy wytapianiu ołowiu z naboju karabino- | 


wego, który przy manipulacyi tej eksplodo- 
wał. Stacya ratunkowa opatrzyła mu rany. 


— Czego nie kradną? W kinie „Ekran“ 
przy ul. Pańskiej 1. 11 skradziono onegdaj- 
8z6j noey motor elektryczny o sile 65 wolt 
prądn stałego, wyrządzając zakładowi temu 
szkodę ponad 1000 kor. 


— Na osławionym płacu Solskieh 
urządziła policya 21 b. m. o godzinie 10-tej 
rano ebławę zamykając plae w okół patrola- 
mi. Aresztowano 10 mężczyzn, których po 
przeprowadzonych osobistych rewizyach, za 
mknięto do aresztów, jako posiadających kra- 
dzione rzeczy, oraz 12 kobiet, z których 3 
również poszło do aresztu, Odebrano przy 
tej sposobności mnóstwo kradzionych rzeczy, 
które oddano do depozytów policyjnych. 


— Złamała nogę usiłując «siąść do 
wozu tramwayowego w ruchu, na pl. Gołu- 
chowskim, p, Landauowa, Ofiarę swej wła- 
snej nieoetrożności, odwiozło, po udzieleniu 
pierwszej pomocy, Pogotowie ratunkowe do 
szpitala, 


‘Piękne widoki. 


(wi) Dotąd snuje się przed oczyma 
cudowna panorama organów, która jak 
miraż zejaśniała nagle, gdy pociąg z Na- 
dwórny, Łojową pozostawiwszy za sobą, 
wtoczył się na most na Lubiżni, 

ak, to był prawdziwie piękny widok— 
do zakochania, jak sentymentalnie powie- 
działaby pensyonarka. 

Ale są inne, jeszcze piękniejsze. Piękno 
tu zresztą zawisło nie tyle od kąta, ile od 
sposobu patrzenia, 

Nieopodal mojej sadyby znajduje się 
kamieniea — ot, taka sobie, jak tyle innych 
kamienie lwowskich, Od kilku dni staje przed 
nią grupka osób, dwie, trzy — „staje rano, 
ataje w południe, staje wieczorem.  Wszyst- 
kie mają na twarzy wyciśnięte piętno ge- 
szefciarstwa, 

— (o oni tak podziwiają na tej ka- 
mienicy ? pytam znajomego. 

Pan nie wiesz? Kamienica ma pię- 
kne widoki, można czynsz wyśrubowaś, a 
oni chcą ją nabyć. 

Piękne widoki ma także p. Protegowa- 
niec, zięć p. Kołtuniakowej i żaden zejzaż 
tak nie rozentuzyazmowałby miłej teściowej, 
jak peizaż jego karyery. 

W tramwayu ścisk. Wsiadłszy na sta- 
cyi początkowej, szczęśliwie dzierżysz miej- 
sca siedzące. W miarę jazdy „salon“ zapet- 
nia się i wkrótce szpilki w nim nie prze- 


pchasz. Przed tobą, tak blisko, że właściwie 


rozdziału przestrzeni niema, widnieje cdwro- 
tna strona poataci ludzkiej, Są, którzy twier- 
dzą, że i w takiej sytuacyi zdarzają się pię- 
kne widoki... 


Carska faworyta. Dawno już zniknęła 
z powierzchni ziemi krwawa postać Mikołaja 
II. Minęło już wiele dni, jak spadła głowa 
estatniego cara w odmęty bolszewizmu, Dzi- 
siaj, gdy zapadła w przepaść pięć lat wojny, 
posiać Mikołaja osnuła legenda. Jakby mocą 
różdżki czarodziejskiej, artyści warszawscy 
powołali do życia serdeczny romans Mikoła- 
ja IL z dni jego młodości, Więchha ekranie 
teatru świetlnego „Apollo* żyje znowu wio- 
senna sielanka młodego następcy tronu 
i pięknej baletnicy Krzesińskiej, Stało się 
to wtedy, gdy dwór carski zjechał do Ła- 
zienek w Warezawie, Na drżącej, cichei fali 
poszło niespodzianie pierwsze uczucie Miko- 
łaja, tam gdzie w sławnym teatrzyku Łazie- 
nek ujrzały zachwycone oczy W, Księcia 
swoje przeznaczenie I wśród szumiących, 
starych drzew parku rozwijała się miłość 
młodej lecz w dwóch światach urodzonej 
pary. Głdy cichym wieczorem rozbłysły gwia- 
zdy, spłynęły kryształową wodą łabędzie 
i ciekawie dosłuchiwały się owej rozmowy 
dwojga serc, które tylko w chwilach czaro- 
wnej słyszą śnieżna ptaki.. Więc kochał 
i cierpiał, jak zwykły śmiertelnik ów „car 
samodzierżea*, a kiedy walczyć musiał i bro- 
nić swojej miłości, to wyrwał ją wprawdzie, 
dla celów dynastyi Romanowych, ale prawie 
z życiem. Bo żył dalej Mikołaj II. złączony 
z księżniczką krwi królewskiej, ale w duszy 
jego umarło to wszystko, co szezęściem się 
nazywa. Odjechała na zawsze z (arskiego 
Sioła ukochana, unosząc ze sobą niewinny 
śmiech dziecka cesarskiej miłości... A Miko- 
łaj II. poszedł drogą obowiązku, stał się 
carem, kąpał się w krwi skazańców białego 
Sybiru i zdążał ku swojemu straszliwemu 
przeznaczeniu... | 

Gdy odczytujemy z takiem zajęciem 
dzieje miłości cara, mimowoli przychodzi 
na myśl pytanie, czy teź owa miłość bale- 
tnicy nie miała siły uchronić Mikołaja II. 
od straszliwej drogi, co wiedzie w krainę 
gniewu sfanatyzowanego ludu? 


p. te „Kobieta baz skazy“. Wejście tylko za 


a 


Kant zaszczepił egoizm i podniósł wła 
sne „ja“ do szczytów niemieckiego ideału, 
Blsmarck stworzył zasadę siły przed prawem, 
Krupp wziął monopol narzędzi mordu, & 
Marks osłabił zewnętrzny opór ludzkości 
przez odpowiednią ideę. 

W ten sposób Wilhelm II. odziedziczył 
gmach militaryzmu już pod dachem ; wypas- 
dało ująć batutę i rozpocząć koncert, jakiego 
świat nie widział, koncert, z którego kolo“ 
losalny dochód miał wpłynąć do kieszeni 
jego rządu; więc uezynił to z zimną krwią 
operatora, zdecydowanego utopić swój nóż 
w drgająee życiem serce ludzkości. Przewi- 
dywane zwycięstwo miało ujarzmić całą Eu- 
ropę i na razie zawładnąć bogactwami całe- 
go starego świata, „ 

O tych bogactwach Niemcy mieli teź 
dokładne wiadomości i jeśli sknera Fryde- 
ryk dusił każdy grosz na rzecz armii, prze- 
myślni jego następcy zdołali w tym samym 
celu kk różne bajeczne źródła zysków, 
które dla innych były niedostępne. W licze 
bie tych ź-ódeł pierwsze miejsce zajmował 


Notatki lieracka-artystyczii. 


Repertuar Teatru miejskiego. 

W piątek, 24 października, o godzinie 
7 wieczorem na rozpoczęcie sezonu operowe- 
go „Straszny dwór“, opera narodowa w 4 
aktach a 5 odsłonach, Stanisława Moniuszki, 

W sobotę, 25 października, o godzinie 
3Ha „Jeszcze wczoraj*, sztuka w 3 aktach 
z epilogiem Zofii Wójciekiej, 

W sobotę, dnia 25 października, o go- 
dzinie 7 wieczorem po raz drugi „Kawiaren- 
ka“, krotochwila w 3 aktach Tristana Ber- 
nards, 

W niedzielę, dnia 26 października o go- 
dzinie 31, popołudniu „Damy i huzary*, ko- 
medya w 3 aktach Al, hr. Fredry. 

W niedzielę, 27 października o go- 
dzinie 7 wieczorem „Onotliwa Zuzanna“, 
operetka w 8 aktach J. Gilberta. 

W poniedziałek, 27 października. o go- 
dzinie 7 wieczorem po raz 3 „Kawiarenka“, 
krotochwila w 3 aktach Tristana Bernarda, | „zbrojny pokój“. 

i Rzucono więc między ludzi hasło, że, 
im więcej się ludzkość bęńzie uzbrajać, tam 
łatwiej uchroni się przed wojną i na tę 
przynętę wyłapano tyle grosza ile trzeba by- 
ło do wojowania z całym światem, 

Nie dziwnego, że początkowo inne pań» 
stwa nie mogły dorównać Niemcom i zmo- 
gły je dopiero wtedy, gdy zaczęły ich zwal- 
czać ich włusną bronią, 

Ale wtedy, kiedy Niemcy runęły, za- 
szezepiły w ludność jad bolszewizmu. 

Dziś dowiadujemy się, jak naiwną była 
tendencya zmuszania Niemców do stawiania 
czoła bolszewikom wobee bezczelnej rady 
profesora Uniwersytetu berlińskiego, Kisba- 
hera, aby: „wobec ciężkich warunków enten- 
ty wprowadzić bolszewizm w całych Niem- 
czech, nie zaś, jak dotychczas, częściowo*! 

„Da liegt der Hund begraben“, 

„, 0 ile chcemy żyć, musimy walczyć, ale 
nie wolno krwi ludzkiej nieść na rynek prze- 
mysłu i handlu, Natura mści się niemiło- 
siernie za wszelkie przekroczenia przeciw jej 
zasadom. 

Niedorzeczne hasło „Niemcy ponad 
wszystko“ zemściło się hasłem odwetowem 
„wszyscy przeciw Niemcom“, a frymarka 
ustrojem społecznym ludzkości, mści się bol' 
szewizmmem. Nadmiar płodności zmusza świ- 
nię do zjadania własnych dzieci, a Niemców 
do mordowania spartakoweów, 

Chcąc wytępić chwast, należy wyrywać 
go z korzeniami, a nie same łodygi i dlatego 
śmiertelny cios bolszewizmowi można zadać 
tylko w Berlinie, a my dmuchamy w ogni- 
sko os, zamiast je zniszezyć, 

Taki jest militaryzm pruski I 

„A iluż z nas — pisze słusznie gen. 
Wejtko — nie rozumiejąc jego istoty, uogól- 
nia go i chce tępić zarody zdrowego poezu- 
Cla racyi własnego bytu, na wzór dentysty, 
€o rwie zdrowe zęby. 

Bronić swej ojczyzny musi każdy i nie 
tylko chcieć, ale i umieć — bo dxiś żołnie- 
rzem jest nie tylko ten, kto umie strzelać, 
ale i ten, kto mu rany opatrzy, da utrzyma- 
nie i środki do życia i walki, Dziś w walce 
udział biorą nietylko ci, co na froncie, ale 
również cały organizm narodowy od stóp do 
głów, cały ustrój państwa z rządem i ludem. 

Zwyroku losów każde stworzenie Boże 
samo sobie buduje gniazdo, samo broni się 
od napaści i samo opiekuje się losem przy- 
szłych pokoleń, 

Tak samo zachowywał się i erłowiek, 
gdy chciał podlegać prawom przyrody, py- 
cha wyzuła go z raju prostoty i harmonii, 
aż wpadł na manowce i uplątał w sieciach 
własnych pomysłów i dążności przeciwnych 
przyrodzie, Rzuca się więe, jak wiewiórka w 
klatce, w śmiertelnej trwodze obraca błędne 
koło aż do wyczerpania sił, a wtedy opada 
z znużenia i śni, że dokonał cudu twórczo- 

ciù 

W sposób jasny tłumaczy generał Wej- 
tko — że nasze cechy narodowe i prze- 
szłość nasza stwierdzają, iż nie jesteśmy 
zdolni do stworzenis militaryzmu w niemie- 
ckiem słowa tego znaczeniu, 

Krzywdtono nas więcej, niż my innych, 
aż wreszcie rozdarto nam Ojczyznę na szma- 
ty i rzucono ją ma pastwę siepaczom. 

Dig — woła autor — zmartwychwsta- 
liśmy, bądźmy więe mądzy przed szkodą, 
albowiem życie nas powinno było nauczyć, 
że o ile silni byliśmy duchem, o tyle słabi 
ciałem, że wedle słów kanclerza Bilowa: 
na trupie Polski powstały „Wielkie Prusy“, 

Obecnie role się zmieniły, lecz my nie 
cheemy budować swej przyszłości na trupach 
nawet odwiecznych awych wrogów i zatru- 
wać się wyziewami ludzkiej zgnilizny; nasz 
naród może istnieć tylko w atmosferze wol- 
ności i słońca. Od wieków bronił on swej 
T N i będzie jej bronić zawsze do upa- 

Taki jest polski militaryzm z wojsko- 
wego punktu widzenia. - 

Tak też pojęty „militaryzm* jest tylko 
dobrze zrozumianem stanowiskiem armii 
którą potrzebujemy i potrzebować będziemy 


Z Teatru. Wczorajsza premiera „Ka- 
wiarenki*, krotochwili w 3 aktach Tristana 
Bernarda osiągnęła pełne powodzenie, Kro- 
tochwila zrobiona jest zręcznie, skcya jest 
żywa, wesoła, artyści grali bardzo dobrze, 
wywołując sslwy śmiechu i oklasków, 

, Obszerniejsze omówienie % powodu 
braku miejsea odkładamy do numeru ju- 
trzejszego. 


Repertuar Teatru Wodewilowego. 


(Gmach ul. Ossolińskich l. 10). 

Piątek 24 października o godzinie 7:30 
wieczorem: „Nr. 66“, operetka Offenbacha; 
„Debiutantka*, wodewil; „Jak on okłamał 
jej męża”, komedya z ang. 


Inauguraeya „Bagateli* i poświęce- 
nie nowego gmachu teatru w Krakowie, jak 
nam stamtąd donoszą, odbędzie się jutro 
dnia 25 b. m. Poświęcenia dokona ks. dr. 
Masny, proboszcz parafi św. Szczepana na 
Piasku i radca miejski, po Muzy św., która 
odbędzie się w kościele 00. Karmelitów o 
godzinie 10 rano. 

Wieczorem tegoż dnia o godz. 7:30 
na przedstawieniu inauguracyjnem zostanie 
odegraua głośna komedya Gabryel: Zapolskiej 


zaproszeniami, 

Na uroczystość otwareia spodziewane 
jest przybycie yrzdstawicieli władz, prasy, 
reprezentantów świata literacko-artystycznego 
i teatralnego, Krakowa, Lwowa, Warszawy, 
Poznania. Łodzi i innych, 


Na dochód Towarzystwa „Straż mogił 
Polskich Bohaterów“ wykonana będzie w 
w niedzielę 25 października 1919, w sali 
Towarzystwa muzycznego, Chorążczyzna 7 
O. Saint-Saensa Requiem na sole, chór i or- 
kiestrę, Wykonawcy: pp. prof. Diani August, 
Kowalska Helena, Lipanowicz Stanisław, Ma- 
łecka Helena. Chór i orkiestra tow. muzy- 
cznego z współudziałem orkiestry Teatru 
miejskiego. Początek o godzinie 12, Ceny: 
bilety w cenie po 20, 15, 10 i 5 koron do 
nabycia w księgarni Rehmana, dawniej Zięt- 
kiewicz, ul. Rutowskiego. 

Jak się dowiadujemy, poksp na bilety 
jest wielki, spieszyć się więc należy z ich 
nabyciem. Atrakcyjny program idzie tu o 
lepsze z celem tak drogim dla serc naszych. 
Dochodem bowiem z koneertu zasili się fun- 
dusz, przernaczony do odpowiedniego ada- 
ptowania mogił bohaterów, którzy polegli 
w obronie Ojczyzny i ukochanego grodu. — 
A powinno leżać nam na sercu, by te mo- 
giły dały świadectwo naszemu dla nich pie- 
tyzmowi. 


Rola armii polskiej. 


(Na marginesie broszury genarała: Włady- 
sława Wejtki), 


Z 

Niedawno ukazała się niezmiernie cie- 
kawa i bardzo aktualna broszura generała 
Władysława Wejtki, inspektora saperów i 
inżynieryi wojsk polskich, znanego działacza 
oświatowego wśród szeregów żołnierskich, 
p. t „Wojsko polskie i militaryzm* (War- 
szawa. Nakładem M. Arcta). Broszura pisa- 
na jest świetnie, z zapałem, przystępnie, w 
sposób zadziwiająco wprost świetny u kogoś, 
kto dotychczas władał tylko bronią, Autor 
tłumaczy najpierw istotę militaryzmu prze- 
dewszystkiera niemieckiego, który w pierw- 
szym okresie wojny światowaj święcił tryum- 
fy. Przeszedłszy wszystkie fazy pruskiego 
miliaryzmu, podkreśla słusznie gen. Wejtko, 
że dumne hasło „Deutschland tber alles“ 
dziś stało się realnym programera i hasłem 
Niemca, 


tak zw. i przez nich samych wynaleziony . 
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Świetną broszurę gen. Wejtki chciało- | nych Wilsona, podaje, że prezydent spędził | Wilnie. Grupa narodowa licząca 81 citon- 


by się dosłownie przedrukować tyle, w niej 
zdrowych, mądrych i na czasie myśli. Po- 
winno się ją też rozrzueić w tysiącach egzem- 
plarzy, nistylko wśród żołnierzy dla których 
została napisana, ala też wśród najszerszych 
warstw, które jeszcze nie rozumieją, jaka jest 
rola polskiej armii. 

Autorowi należy się wielka wdzięczność 
za napisanie tej książeczki, którą czyta się 
jednym tchem. W wydawnictwach związa- 
nych z wojną dzisiejszą, znajdzie ona wybi- 
tne miejsce. 


Artur Schróder. 


GOSPODARSTWO I HANDEL. | 


Oddział państwowej komisyl przy- 
wozu i wywozu we Lwowie. Ź dniem 21 
października b.r. rozpoczął czynność Oddział 
aństwowej komisyi przywozu i wywszu we 
wowie, którego kompetencya rozciąga się 
na okręgi Izb handlowych i przemysłowych 
we Lwowie i w Brodach, Biura Oddziału 
mieszczą się przy ul. Trzeciego Maja 2. 
Podania o pozwolenie przywozu, wzglę- 
dnie wywozu lub też przewozu transitowege 
winne być wnoszone na płzepisanych formu- 
larzach (A i B), które nabyć można w tu- 
tejszym urzędzie (cena 3 K). Formularze mu- 
szą być dokładnie wypełnione we wszystkich 
rubrykach i opatrzone cryginalnym podpisem 
t pieczątką firmy. Do podania należy dołą- 
czyć, względnie okazać przy wnoszeniu prośby 
kartę przemysłową, dokument koncesyjny lub 
też urzędowe poświadczenie starostwa, wzgle- 
dnie właściwej Izby handlowej i przemysło- 
wej co do rodzaju uprawnienia przemysłowe- 
go, jakoteż fakturą w oryginale lub odpisie. 
wypadkach w których rozchodzi się o to- 


Wary różac, należy dołączyć specyfikacyg I c s 
i jk: PORRE k re następnie oddadzą ją cywilnym władzom 


tych towarów w 


noc spokojnie. Temperatura jest normalna, 


Giełda z 23 października. 

Amsterdam. Berlin 9:42:/,, Wiedeń 
240. Zurych 47:25. Kopenhaga 26'70. Stok- 
holm 68:70. Chrystiania —'—. Nowy Jork 
263-75. Londyn 11'11. Paryż 80-65. Brukse- 
ls 30:80, Madryt 50-50. 

Zurych. Borlin 2025, Wiedeń 5'10. 
Praga 14:50. Holandya 21450. Nowy Jork 
58-60. Londyn 23-60. Paryż 15'15. Medyo- 
lan 5415. Bruksela 65:85, Kopenhaga 120'75. 
Stokholm 13775, Chrystiania 127'75, Ma- 
dryt 10825. Korony austryackie 5'25. Ko- 
rony niestemplowane 5'25, 

Wiedeń. Amsterdam 3950, Berlin 
390, Zurych 19'10, Chrystyania 28 40, Ko- 
pechaga 22-95, Sztokholm 25:60, Marki w 
banknotach 398—, lei 400—, lewy 275*—, 
franki szwajcarskie 1900, franki francuskie 
1150, liry 9:80, banknoty angielskie 400 —, 
dolary 99'15, ruble carskie 290'—. 


| nn 


Telegramy własne 
„(Gazety Lwowsklej''. 


Obsadzenie Prus Królewskich. 


Warszawa. Z kół dobrze poinformo- 
wanych donoszą, że zajęcie Prus Królew- 
skich przez wojska polskie nastąpi w pięć 
dni po rstofiracyi traktatu pokojowego. 
W sześć godzin po tym terminie wojska pol- 
skie wkroczą do Prus Królewskich i będą je 
zajmowały stopniowo tak, że w 18 dni od 
chwili przekroczenia granicy całe Prusy 
Królewskie wraz x Puckiem będą obsadzone 
przez wojska polskie. Będący obecnie w Pru- 
sach Królewskich kontrolorzy polscy, będą 
oddawali władzę w ręce wojsk polskieh, któ- 


wymienieniem ilości (wagi) i wartości ka- | polskim. 


żdego towaru z osobna. 
Prośbę należy zaopstrzyć znaczkiem 


ostemplowanym na 3 korony, każdy zaś za- js 


łącznik stemplem za 50 hal. Doręczenie 
stronom załatwień podań względnie certyfi- 


katów dokonywanem będzie tylko za zg 


dnietwem urzędów pocztowych, należy więe 
do podania dołączyć zasdresowaną koperte 


trzoną znaczkami pocztowymi za 50 hał. 
Przepisaną opłatę manipulacyjną względnie 
nalezytość wywozową należy składać do rąk 
wyznaczonego urzędnika, który wręczy stro- 
nie potwierdzenie na odebraną kwotę. 

W razie odmowy zezwolenia zwióci 


kasa stronie niszezoną opłatę za ściągnie- | 


ciem potwierdzenia wydanego przy złożeniu 
Opłaty i za okazaniem odmownej rezolusyi. 
Strony, które w wyjątkowych wysadkach 
odbierają certyfikaty osobiście, winne prze- 
łożyć dokumenty potwierdzające tożsamość 
osoby, osoby ześ, które odbierają certyfikaty 
ža osoby trzecie, winne się wykazać formal- 
nem pełnomocnietwem należycie ostemplowa- 


nem i opatrzonem podpisem j pieczątką fir- 
my, P p paap pieczątką 


ra 


odania niedokładnie lub nieczytelnie | 
CE będą zwracane do uzupełnienia | 
w 


Nie jest wykluczone, że na pewien czas 
ogłoszony będzie na terenie Prus Królew- 
kich stan wojeuny, & to w tym celu, aby 
kutecznie wystąpić przeciw mogącym się 


| tworzyć bandem byłych żołnierzy niemie ! 


ekich, posiadającym broń i amunicyę i aby 
umożliwić wydanie broni przez ludność. 


ków oświadczyła silną wolę przyłączenia 
Wilna do Polski.. Wysłano edpowiednie te- 
legramy do Naczełnika Państwa, Sejmu i Pre- 
miera Paderewskiego. 

Radni żydowscy złożyli swą deklaracyę 
w języku żargonowynm: i polskim, Na to gru- 
pa narodowa oświsdezyła kategorycznie, że 
nie ścierpi żargonu na pasiedzeniach Rady 
miejskiej. 

Prezydentem wybrano b. posła do Du- 
my rossyjskiej p. Witolda Pańkowskiego, 
wieeprezydentem p. Schónfelda, 


Znamienny zwrot. 


Berlin, New Jork Times donoszą, że 
sekretarz Stanów Zjednoczonych Daniel wy- 
głosił sensacyjną mowę, w której oświad- 
czył, że Lansing jest zdecydowany pchnąć 
politykę Stanów Zjednoczonych na nowe to- 
ry. Siləa armia i silna flota wojenna są 
koniecznie potrzebne Ameryce i musi się je 
stworzyć. Ameryka podda pod kontrolę 


wszystkie swe stacye telegrafu iskrowego, 
Wreszcie oświadczył Lansing, że Stany Zje- 


dnoczone nie wstąpią do ligii narodów. 


SE 
Osławiony wróg polskości. 
Wiedeń. Pierwotne doniesienia dzien- 


„ników, jakoby Radek Sobelsohn został are- 


sztowany w Grodnie okazały się fałszywe. 
AE siedzi nadal w więzieniu w Ber- 
inie, 


Składki na Górny Slązk, 


Na ręce przewodniczącego wydziału Sto- 
warzyszenia urzędników i funkcyonaryuszy 
Administracyi politycznej we Lwowie radcy 
Namiestnietwa dr. Bronisława Kwiatkowskie- 
go wpłynęły w dalszym ciągu RBA rzecz po- 
mocy dla oflar górno - śląskich następujące 
składki : 


(Ciąg dalszy). 
Szymański Zygmunt 5 koron, Angiel- 


i ski Józef 1, Rothlander Władysław 20, Wań- 


czak Stanisław 5, Markowiczówna Wanda 10, 


Wojskiem polskiem dowodzić będzie w | Szymańska Józefa 10, Putiatycki Jan 5, Lan- 
dokładny i ezytelny adres petenta) zaopać | Prusach Królewskich generał Haller, 


Do Torunia natychmiest po opuszcze- 
niu go przes Niemcy przybędzie wojewoda 
polski p. Łaszewski. 


Szwajcarska misya dyploma- 
tyczna. 


Warszawa. Przybyła tu misya dyplo- 
matyczna szwajęarska pod przewodnictwem 
ministra Jadana. Misya przebywać będzie w 
Polsee przez tydzień, a zadaniem jej przygo- 
towanie podstaw do nawiązania stosunków 
handlowych, oraz wybadanie warunków, na 
jakich możnaby nawiązać stosunki dyploma- 
tyczne między Szwajearyą a Polską. 


Przedłużenie rozejmu 
z Ukrainą. 


Warszawa. Gazałta Warszawska dono- 
Bi, że w kołach politycznych obiega pogło- 


dau 10, Szydłowski 10, dr. Guttiner .10. 
N. N. 5, Siołecka 2, Gnoiński 5, Nauwirth 
50, Dellmann 5, Swiderski J. 20. Strassberg 
Simon 30, Grussbaum Rubin 30. Nowako- 
wska Stefania 5'20, Schwarz Herman 30, 
Niemiec Jan 5, Strich Jakób i, Weitz Sa- 
lamon 1, Putiatycka 5, Chmielewski 10, Ro- 
trowski 5, Stachów Jan 10, dr. Orski 10, Mi- 
chałowski 10, Biernacki 10, Bogdanowicz A. 
10, Konasxyńska Józefa 4, Kłosowski 5, 
Świrski Jan 15, Parylak Michał 25, Brey- 
vagel August 10, Starostwo Jaworów 98, 
Uruski 4, Hann 5, Rożek 2, Listowski Ka- 


rol 6, Mordawski Szymon 10, Bursztyn Hen- | $OGG$O©GDIGGGOG660 


Dr. Flora Mira Ogórek - Pankowa 


ryk £ kor, Szpmała 2, Biliński W. 4, Aret 
1, Mikoss Jan 20, N. B. 2, Dyrdecń Paweł 
20, N. N. 2, W. Sz, 4, N. N. 4, Zdanowicz 
2, Róhrich Maryan 20. PVeszeki Stefan 20, 
Skórski 10, Roraanowski Jan 20, Heworka 
Michsł 10, Lisowsk: K. 10, Koxesz 8. 10, 
Morawska H. 10, Meier Leopeid 10 Porań- 
ski Władysław 30. Skałkowski Aleksandar 
20, dr. Zatłckał 20. Sideżko Seweryn 20, 
Reichart Piotr 20, Majewski Kazimiec: 10, 
Bednarski Władysław 2, Smółka Antoni 5, 
Kowalkowski Franciszek 10, Laks Salamon 
5 Orłowska Janina 10 koron. 


Haazelmy I edeawiadziaćcy rańskiaę : 
STANISŁAW BORZOWSKI, 


NADESŁLAME. 


Z+ is rubryka Zodakcya rid sia: ze 


uapowiadrialnoścz, 


Specyalista chorób kobiecych i wewn. 
powróciła i ordynuje od 3—4 popoł. 


LWÓW, UL. SENATORSKA L. 5 


Sekundaryusz 
Szpitala powsz. 


Dr. Z. GROSSEK 


ordynuje w chorobach skórnych i wenerycznych od 
godziny 1—5, Lwów, Rynek 41, I. p. 


APOLLO $ 


Carska 
Faworyta 


Miłość cara Mikolaja Il. 
i tancerki Krzesińskiej, 


Artyści warszawscy. 


l 


Uznanie krytycznej Publiczności! | 


ska, iż rozejm z Ukrainą przedłużono do 9 
listopada. 


| Wilno chce należeć do Polski. 


Stan zdrowia Wilsona. | Warszawa. Korespondeut Gazety War- 
Paryż. (Havas). Ostatni biuletyn o sta- ; szawskiej podaja sprawozdanie z onegdajsze- 
drowia prezydenta Stanów Zjednoczo- | go otwarcia autonomieznej Rady miejskiej w 


Telegramy P. A. T. 


nie z 


Ewersa „Alraune* 


i (tragiczne dzieje pół-naturalnej istoty żyjącej — w 6 wielkich aktach), umiejętnie i sub- 
telnie wyrażyserowane i przez pierwęzorzędnych artystów dramatycsnych znakomicie edegrane 


Cieszy się niebywałem powodzeniem? 


' „MARYSIENKA (plac Smolki 5). „KOPERNIK“ (ul. Kopernika 9). 


Teatry Warszawskie. 


Gościnne występy p. Siemaszkowej. — 
»Śsygtont* G. Zapolskiej w teatrze 
Rozmaitości“, 


Warszawa w pażdzierniku 


Zwolna RO. : 
: gromadzi się w Warszawie 
= ktoreki, Po Solskiej, która rozwija 
SS Bwego dojrzałego i wysubtelnionego 
dyr Taro: Begnie Teatru Polskiego, pozyskał 
NAK Ientowiez p. Siemaszkową na szereg | 
p ryk, występów. P. Siemaszkowa roz- 
i SKromnie rolą w sztuce, w Warszawie 
w teg Nel, bo w „Madame Sans Gene“ 
Letnim, I dokonała tego, że na 

r zorów zapełniła teatr po brzegi. 
głosu” Srezers i żywa, piękny, czysty dźwięk 
milszycz ŻY się zgodnie na jedną z naj- 
artystki zesei w repertuarze znakomitej 
nazwisko stę Zawiodła się publiczność, którą 
tra na sztuk kiej aktorki óciągnęło do tea- 
Wkr m onegdaj prawie zeszłą z afisza. 
ce zobaczymy Siemaszkową w| 


pięć wi 
Gra jej o 


wielkich jej rolach, w „Werszawiance* ijz głupia frant bezczelnością życiową. Tylko, 


„Sędziach”*, w dramatach Ibsena i w nowej, 
nadzwyczaj oryginalnej sztuce, granej na 
otwarcie, teatru kameralnego p. Osterwy. 
Jak słychać w sferach teatralnych, Lwów 
traci p. Siemaszkową na rzecz Warszawy, dla 
której pozyskanie znakomitej odtwórczyni 
wielkich ról jest wprost koniecznością przy 
wprowadzaniu w czyn zamierzeń dyrekcyi 
teatrów warszawskich. 

Na razie zamierzenia te są tylko zapo- 
wiedzią, bo na scenę teatru Rozmaitości 
zabłąkał się chyba — „Asystent“ Zapolskiej, 
jedna 2 najsłabszych sztuk tej autorki. Nie 
brak i „Asystentowi* pewnych zalet, zro- 
śniętych jakby organicznie s talentem Za- 
polskiej, Ruch, seeniczność, a raczej akty- 
wność (wciąż się coś dzieje), postawienie 
typów karykatur, oto atrybuta, którymi po- 
chwalić się może komedya Zapolskisj. 

Zresztą pod względem satyry nie daje 
autorka w „Asystencie* nie nowego, powta- 
rza szablonową dulszczyznę, rozdrabniająe ją 
na cały szereg figur, nawet nie z innego 
środowiska. Są to wciąż ci sami ludzie z te- 
mi samemi chroniecznemi wadami, : tą Samą 


że tym razem, zwycięża — enota. Zwycięża 
miłość i dobroć serea, ta ostatnia zwłaszcza 
jako deus ex machina, niespodzianie i szczo- 
drobliwie. Zła pani dyrektorowa (vulgo Dul- 
ska) ponosi klęskę dotkliwą. Nie tryumfuje 
tym razem! Ale też nie tryumfuje wartość 
sztuki, mimo, że wiele w niej wrzawy, wiele 
aksesoryów zdobniczych (góry, burza, pioru- 
ny, jasne suknie. kostyumy gimnastyczne). 
Jedno tylko zagwarantował talent Zapolskiej: 
konieczność dobrej gry, Łatwość ujęcia roli 
podanwa Zapolska sama artystom. Jakis ze- 
wnętrzny rys w charakteryzacyi, kilka po- 
wiedzeń, które dają nieomyine kontury po- 
staciom i artysta ma rzecz gotową. Zapolska 
posiada spryt francuskich autorów seeniez- 
nych w nadawaniu specyalnego wdzięku 
sprawom sentymentu, a jaskrawego kolorytu 
wadom osób. które wyśmiewa. Miękkość i 
giętkość struktury scenicznej utworów Za- 
polskiej nie pozwala im upaść. 

To też „Asystent“ idzie i jest oklaski- 
wany, publiezność bawi się i przyznaje racyę 
autorce, źe tak żywcem uchwyciła i z far- 


sową skocznością przeniosła na scenę Świa- | 


tak „chorych nerwowo“ ludzi, oszukujących 
swą chorobg lekarza i wzajem przez niego 
oszukiwanych. 

Młody student medyeyny, asystent 
za'ładu leczniczego, jest ofiara nudów i za- 
lotuości dam wszelakiej tuszy i wieku, jest 
tym jedynym „kogutew w kószu*, mimo 
odwrócenia roli, bo tym razem mężczyzna 
jest bierny. Cichutko i beznadziejnie krzewi 
się jednak w jego sercu prawdziwa miłość 
do młodzintkiej panny masażystki i gdyby 
nie dobrodziejstwo starego kawalera, prezesa, 
cała sprawa przeszłaby na opak, omal nie 
psująe życia dwojga młodym. Oto csnowa 
komedyi, w które jednak sercowa sprawa, 
ta niby oś komedyi, zbyć mało ma miejsca 
na scenie, gdzie menażerya ludzka rozpiera 
się dowoli i szeroko a wygodnie na leżakach, 
Pięknym asystentem był p. Weprzyn, który 
grał wraz z całym zesyołem doskonale, Re- 
żyserya sprawna i odpowiednie tempo poma- 
gały artystom w ich wesołej robocie. 


J. Stycz.'. 


+ 


( się konkurs. Ubiegający się o te posady 


"zwanego w,rzeazonej sprawie na jego koszt 


RZE) 


ay 


Licytacye. 


E. 175/19 (2). Jest wdrożona przymu- 
sowa licytatya realności lwh., 58 gminy Du 
kla, składająca się z pare. bud. lk, 312 pgr, 
lk. 380, 881, 382, 388 wraz ze stojącym na 
tychże budynkiem murowanym a będące wła- 
snością i w posiadaniu Mechla i Szejwy 
Brustów. Wszystkie osoby, która roszczą 
sobie do powyższej realności prawa rzeczowe 
(własność, służebność, zastaw) lub też inne 
prawa wzywa się, by je zgłosiły najpóźniej 
do 15 listopada 1919 w tut. sądzie pisemnie 
lub, ustnie, mie zgłoszone w terminie po- 
wyższym prawa i roszczenia będą uwzglę- 
dnione o tyle, o ile wypływają one z akców 
egzekucyjnych, 


Sąd powiatowy, Oddz, IV. 
Dukla, dnia 30 września 1919, (4816 1—8) 


Celem strzeżenia graw pozwanej masy: sd 
2. ustanawia się kuratorem p. Jana Grękowea, 
syna Józefa w Dołhej, zaś dla pozwanych 
ad 3. p. Fabiara Katę w Dołhej. 

Ui kuratorowie zastępować będą pozwa- 


koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w są- 
dzie się nie zgłoszą, lub pełnomoenika nie 
zamianują, 


Sąd powiatowy, Oddział I, 
Wojniłów, dnia 11 września 1919. (4818) 


C: II, 444/19 (2). W sprawie Maryi 
Polak, wyrobnicy w Wilkowicach 1. 208 to- 
czącej się przed sądem powiatowym w Bia- 
łej przeciw Janowi Polakowi, niewiadomemu 
z miejsca pobytu o 400 kor, i 2 fury drzewa 
ma bzć doręczoną skarga z dnia 10 paździer- 
nika 1919 L., cz. ©, ILL 444/19 (1). Ponie- 
wat niewiadomo gdzie Jan Polak przebywa, 
ustanawia się w celu strzeżenia jego praw, 
kuratora w osobie żony Maryę Polak w Wıl- 
kowicach 1. 208. 

Tenże kurator zastępować będzie w rze- 
czonej sprawie na jej koszt i niebezpie- 
czeństwo dopóki on w sądzie się nie zgłosi, 
lub pełnomocnika nie zamianuje. 

Sąd powiatowy, Oddział III. 


Biała, dnia 10 października 1919. (4815) 


E. 51/19 (6). Na wniosek Towarzystwa 
pożyczkowego i vszezędności w Głogowie od- 
będzie się dmia 19 listopada 1919 o godz. 9 
przed południem w biurze Nr. 5 na zasadzie 
zatwierdzonych warunków licytacya nastopu- 
jących realności: ks. gr. Głogow lwh. 34, 
oznaczenie realności: połowa realności skła- 
dającej się z p. b. lk. 376/1, 376/2 i gr. 
336/1, 336/2, oraz na pb. lk. 376/1, stojący 
dom z cegły 10 m. 30 ctm. długi, 10 m. 
mtir, szereki, i 3 i pół mtr. wysoki o dwóch 
oknach, wychodek, 6 drzewek owocowych, 
wartość szacunkowa 9.040 koron, najniższa 
oferta 4,520 koron, ks. gr, Głogów lwh. KA 
oznaczenie realności: połowa real. lwh. 629 | w Jasle przez Józefa Gajdo i Jadwigę Po- 
składająca się z pgr. 1867, 1868, 1969, 1870, | ropską mik zyskach Kośi a Bnina a 
1871, 1872, jedno siajanie porosie prosem, | ostatniej woli rozporządzenia. Na podstawie 
jedne ziemniakami, wartość szacunkowa 3.06 | pozwu wWywyznaczono pierwszą audyncyę na 
koron, najniższa 2.044 kor. Poniżej najniż- | dzień 20 października 1919 godz, 8-30 rano, 
szej oferty sprzedaż nie nastąpi. Í Celem strzeżenia praw Ludwiki Lechowiczo- 

Sąd powiatowy, Oddział II. ka ustanawia się p. dr, Jurasza, adwokata 
NIE - $ w Jaśle, kuratorem, 

Głogów, dnia 25 września 1919, (4828) Tenże kurator zastępować będzie Lu- 
dwikę Lechowiczową w rzeczonej sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopoki ona 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje, 


Sąd okręgowy, Oddział I. 
Jasło, dnia 29 września 1919, 


Og. 1. 271/19 (1). Przeciw Ludwice 
Lećhowiczowej, której miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony zosiał do sądu okręowego 


konkursa. 


L, 3159/19 (4758 1—3) 


Konkurs. (4812) 

Celem obsadzenia posady podprokura- 
tora przy sądzie apelacyjnym w Krakowie 
w VI. klasie rangi, oraz prokuratora przy 
sądzie okręgowym w Rzeszowie lub przy 
innej prokuraturze w VI, klasie rangi, dalej 
posad prokurątorów przy sąuach okrępowych 
w Wadowicach i w Jasia w VII, ki. rangi, 
wreszeie celom obsadzenia posad podproku- 
ratorów w prokuraturach przy sądach okrę- 
gowych w Krakowie, Tarnowie, Rzeszowie i 
w Nowym Sączu ewentualnie także w Wa- 
dowicach i Jaśle w VILD., ki, rangi rozpisuje 


Praes. 2645/18/2/18. Prezes sądu ape- 
lacyjnego w Krakowie zamianował na IV, zwy- 
czajną z daiem 1 grudnia 1319 rozpocząć 
się mającą kaaencyę sądu przysięgłych w są- 
dzie okręgowym w Jaśle przewodniczącym 
Trybunaiu sądu przysięgłych prexesa sądu 
okręgowego Jana Bibrę, zaś następcami prze- 
wodniczącego sędziów okręgowych: Tytusa 
Lopatinera, Bronisława Wojnarskiego, Jana 
Fabiana, Mieczysława Bieleckiego, Teodora 
Ttupfa, Leopołda Kliera, 


Prezes sądu okręgowego, 


winni należycie udokumentowane podania za 
Jasło, dnia 16 października 1919, (4824) 


pośrednictwem swych przełożonych wnieść 

do prokuratury przy sądzie apelacyjnym 

w Krakowie do dnia 10 listopada 1919. 
Kraków, dnia 20 października 1919, 


Prokurator przy sądźie apelacyjnym, 


E. V. 198/19, Nuchimowi Kwartler 
w Bratkowcach, ma być uoręczoną uchwała 
z dnia 15 maja 1919 r. E. V, 198/19, którą 
dozwolono przymusowy zarząd realności lwh, 
300 ks. gr. gm. Brarkowce, Pon.eważ na- 
zwany zmarł, ustanawia się kuratora w osobie 
syna tegoż Salomona Kwartlera w Bra- 
ukowcach. 

Tenźe kurator zastępować będzie na- 
zwanego w rzeczonej sprawie ma jego koszt 
i niebezpieczeństwo -dopóki spadkobiercy 
w sądzie się nie zgłoszą, lub pełnomocnika 
nie zamianują, 

„Sąd powiatowy, Oddział V. 


Stanisławów, dnia 23 września 1919, (4825) 


Rozmaite obwieszczenia. 


©. IV. 405/19 (1). Przeciw Hryaiowi 
Jaeulakowi, synowi Filemona, którego miej- 
see pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do sądu powiatowego w Diohobyczu przuz 
Jacia Jaculaka, gospodarza w Nisdźwiedzy 
pozew o uznanie własności realności lwh, 
887 ks, gr. gm. Niedźwiedza. Na podstawie 
pozwu tego wyznaczono do rozprawy proce- 
sowej termin na dzien 20 paźaziernika 1919 
godz. 9 rano w sali Nr. 66. Celem strzeże- 
nia praw pozwanego ustanawia się p. dr. 
Ruhrperga, *adwokaia w Drohobyczu, ku- 
ratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie po- 


Og. I. a 301/14, Przeciw Ilkowi Bo 
belakowi z Koropwin, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do sądu okrę- 
gowego w Samborze przez Huski Bobelak 
pozew o 1.600 koron. Na podstawie pozwu 
wyznaczą sią audyencyg na dzień %8 pa- 
żdziernika 1919 r, o godżinie 9 rano. Ceiem 
strzeżenia praw Mika Bokelaka ustanawia się 
p. dr. Szansera, adwokata w Samborze, ku- 
ratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie tegoż 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebe- 
zpieczóństwo dopóki on w- sądzie się nie 
zgłosi lub pełaomoenika nie zamianuje, 

Sąd okręgowy, Oddział I, 


Sambor, dnia 8 października 1919, 


i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lup peinomocnika nie zamianuje. 


Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Drohobycz, 2 października 1919, (4822) 

©. I. 304/19 (1). „Przeciw : 1. Janowi 
Grobowiec, synowi ózefa, 2, nieobjętej 
masie spadkowej po $ p. Ewie Grębowiec 
do rąk kuratora Jana Girębowca, syaa Józefa 
i 3, niewiadomemu z miejsca pobytu Błaże. 
jowi i Wiktoryi Grębowcom, dzieci Józefa, 
których miejsce pobytu nie Jest znane, wnie- 
siony został do sądu powiatowego w Woj- 
niłowie przez Karola Qłrębowieć 1 tow. 
w Dołiiej pozew o zniesienie współwłasności 
realności lwh, 1051 ks. gr. gm, kat, Dołha, 
Na podstawie pozwu wyznaczono rozprawą 


(4791) 


Cg. I. 459/19 (2). Przeciw Zygmuntowi 
Hentschel z Nieczye, którego miejsce po- 
bytu jest niesnane; wniesiony został do 
sądu okręgowego w Samborze przez Jana 
Boreckiego, s, Jana, pozew o 6,800 koron. 
Na podstawie pozwu wyznacza się audyen- 


Í e E O nnn go =: 


+, 


nych ad 2. i 8. w rzeczonej sprawie ma ich i 


o o_O O m o ił 


jna dzień 16 października 1919 roku o godz.;cyę na dzień 28 października 1919 godz. 9 j domości o powyż wymienionym. Mikołaja 
10 przed południem biuro Nr. 8 tut, sądu. f rano biuro Nr. 96. Cəlem strzeżenie vraw | Mycko syna Maksyma wzywa się, aby przed 


Zygmunta Heutschela ustanawia się p, dr. | niżej wymienionym sądem stawił się lub 
Hammermania, adwokata w Samborze, ku-| w inny sposób uwiadomił o swem życiu. 
ratorem, Sąd tutejszy na ponowną prośbę po dniu 
Tenże kurator zastępować będzi tegoż | 25 kwietnia 1920 rozstrzygnie o uznaniu 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i „ala zmarłego, 
pieczeństwo, dopóki om w sądzie się nie ; 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje, j Syd DAE 3 AE sk | 
i kręzow aa Stanisławów, 25 sierpnia 1919. (4707) 


Sambor, dnia 8 października 1919. 
Kmortyzacye. 


T. 29/19 (3). Auoprasarna. Ha BHe- 
ceme Ilamska Masanioka 8 IlacigHiń Bgo- 
ANTE CA NOCTYNOBARE AMOpTUSANKAŃKE 10 0 
iMOBIPRO BHeCKOH-.TEJIEBH NupolaBmoi EAA- 
WOKA BKAAAMOBO Kaca omagaocra miera 
Cranucaasosa H. 13731 Ha kBory 3846 K 
Ha ima Ilanska Masanoka BACTABAGROI. 
Jiepxurend MOBACMOl KHHKOYKA BBH- 
BAG CA, MOÓHM KHM%UKY CIO B nporary 6 
uicaniB BIĄ AAA een OTOAOMIERA TyT. Cy- 
, A AOBA NPCZJIOWAB A00 CBÓI 3AMITE BEC, lHa- 
froneie w roku 1918 zginął. kme N JJUAMBi NOBACMOrTO peukANA ' RHH- 
Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją | xouka Ta sa mosóaBieka npaBHOi CHJA 
warunki ustawowego stwierdzenia śmierci | yamana sicraBe. < 


w myśl $$ 24 i 277 ust. cyw, i ustawyj ” 
z 28 maręa 1918 Nr. 128 i 129 Dz. p. p. 
zarządza się na wniosek Maryi z Lewiekich 


(4790) 


Bdykta 
« sprawach aznania za zmaariegę, 


T. 89/19 (4). Zarządzenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Michat Wito- 
szyński syn Jana urodzony w Ujkowicach 
7 listopada 1880 gr. kat. Powołany do 18 
pułku obrony krajowej 15 czerwca 1915 i 
służył przy 10 kompani, Z przeprowadzonych 
dochodzeń okazało się, że tenże na włoskim 


Cya ospysanń, Bixnix IV. 
CramucjaBis, | cepnaa 1919. (4708) 


Witoszyńskiej postępowanie celem uznania 
wymienionej osoby za zmarłą i uznania mał- 
żeństwa tegoż zawartego z Maryą z Lowi- 
ckieh Witoszyńską 10 czerwca 1903 za roz- 
wiązane a zarazem ogłasza się, ażeby udzie- 
ono wiadomeści o zaginionym sądowi albo 
p. dr. Józefowi Dobrzańskiemu w Przemy- 
ślu, którego ustanawia się kuratorem, i o- 
brońcą węzła małżeńskiego, Michała ` Wito- 
szyńskiego wzywa się, aby stawił się w są- 
dzie albo w inny sposób dał znać o sobie. 
Po dniu 20 kwietnia 1920 sąd na ponowny 
wniosek orzeknie ostatecznie o uznaniu za 
zmarłego i roxwiążaniu małżeństwa, 


Sąd okręgowy, Oddział V, 
Przemyśl, 15 października 1919. (4694 2-—3) 


T. VI. 290/19 (2). Zarządzenie umo- 
rzenia papierów wartościowych. Na wniosek 
Izydora Neugróschla w Krakowie podejmuje 
Się postępowanie celem umorzenia wymie- 
nionych niżej papierów wartościowych, któ- 
re wnioskodawcy miały zagiuąć; wzywa się 
posiadacza tego papieru, aby je w ciągu 
jednego roku od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi, także inni intereso- 
wani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi, W razie przeciwnym uznaźby sąd 
na ponowny wniosek po upływie tego ter- 
minu te papiery wartościowe za umorzone, 
Oznaczenie papierów wartościowych: Wysta- 
wione przez Filig Basku austr. węg. w Lu- 
blinie dnia 18 września 1918 płatne 18 mar- 
ca 1919 dwie asygnaty kusowe Nr. 1052 na 
10.000 K i Nr. 1052 na 5000 K. 


* Sąd okręgowy, Oddział VI. 
Kraków, dnia 22 września 1919. (4767) 


T. 12/19 (4). Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. lwan Łahoda 
syn Teodora, rolnik w Przewłocznej, powo- 
tany został dnia 1 sierpnia 1914 r. do czyn- 
nej służby wojskowej i takową pełniąc przy 
30 pułku obrony krajowej brał czynny 
udział w bitwach, a ostatnia pisemna wia- 
domość od niego pochodzi jeszcze z r. 1914, 
a od tego czasu wszelki ślad po nim zagi- 
ng. Przesłuchany Fischel Kandel jako świa- 
dek zeznał, że w 3 lub 4 tygodnie po ogól- 
nej mobilizacyi w r. 1914 maszerując ze 
swym batalionem przez wieś Sianki koło 
Turki widział na boku drogi leżącego, dobrze 
mu znanego Iwana Łohodę, ale czy podów- 
czas żył czy nie, nie mógł skomstatować, bo 
maszerował, a od tego czasu więcej Iwana 
Łahodę nie widział. 

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z $ 24:L, 2 ust. cyw. 
i$ 1i 2 ust. z dnia 81 marca 1918 Nr. 
128 Dz. p. p., przeto wdraża się na prośbę 
jego żony Kseńki Łahoła postępowanie celem 
uznania za zmarłego zagiaionego i uznania 
jego małżeństwa z Kseńką Łahoią zawartego 
za rozwiązane. Wydaje się przeto ogólne we 
zwanie, aby udzielono sądowi lub kuratorowi 
p. dr. Henrykowi Hirschnornowi adwokato- 
wi w Złoczowie, którego się zarazewa obrońcą 
wązła małżeńskiego ustanawia wiadomości 
o powyż wymienionym. Iwana Łahołą wzy- 
wa się, aby przed niżej wymienionym sądem 
stawił się, lub winny sposób uwiadomił o 
swem życiu. Sąd tutejszy na ponowną prośbę 
po dniu 15 kwieinia 1920 rozstrzygnie 
o uznaniu za zmarłego. 


Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Złoczów, dnia 15 września 1919, 


T, VI. 274/19 (2). Zarządzenie umorze- 
nia papierów wartościowych. Na wniosek 
Mojżesza Frieda w Złoczowie podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia wymienionego 
niżej papieru wśrtościowego, który wniosko- 
dawcy miał zaginąć; wzyżwa się posiadacza 
tego papieru, aby go w ciągu Sześciu mie- 
sięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia przed- 
łożył temu sądowi; także inni interesowani 
mają zgłosić swoje zarzuty przeciw temu 
wnioskowi. Wrazie przeciwnym uznałby sąd 
na ponowny wniosek po upływie tego termi- 
nu tem papier wartościowy za umorzony, 
Oznaczenie papieru wartościowego: Książeczka 
wkładkowa wiedeńskiego Banku lombardo- 
wego i eskontowego filii w Krakowie Nr. 
1019 ma 9000 koron wystawiona na Mojte- 
sza Frieda, 


Sąd okręgowy cyw., Oddział VI. 
Kraków, dnia 25 września 1919. (4770) 


T. YI. 388/19 (1). Zarządzenie umo- 
rzenia papierów wartościowych. Na wniosek 
Józofy Wilkoszowej w Krakowie podejmuje 
się postępowanie celem umorzenia wymie- 
nionego niżej papieru wartościowego, który 
wnioskodawczgni miał zaginąć, wzywa się 
posiadacza tego papieru, aby go w ciągu 
jednego roku od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi; także inni intereso- 
wani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. Wrazie przeciwnym uznałby sąd 
na ponowny wniosek po upływie tego ter- 
minu tèn papier wartościowy za umorzony. 
Oznaczenie papieru wartościowe-go: Polica 
życiowa Towarzystwa wzajemnych ubezpie- 
czeń w Krakowie z 28 lipca 1900 L. 26512 
na 2000 K płatne dnia 1 września 1919 do 
rąk Ireny Salomei Wilkosz: córki zabezpie- 
a Jana Wilkosza wsględnie okazicie- 
owi. 


(4717) 


T, 15/19 Edykt, Mikołaj Mycko syn 
Maksyma ur. 27 listopada 1880 i zamie- 
szkały w Łanczyńie z ogólną mobilizacyą 
powołany do 58 p. p. austr. służył przy 3 
kom. wedle przeprowadzonych dochodzeń 
miał zginąć w listopadzie 1914 r. w bitwie 
pod Przemyślem. Ostatnia wiadomość od 
niego pochodziła z listopada 1914 r. 

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z $ 24 | Ż4,e. 
z 31 marca 1918 l, 128 i 1291 Dz. p, p. 
przeto wdrata się na prośbę żony jego Na- 
stuni Mycko ur. Haliuaj w Łanczynie postę” 
powanie celem uznania za zmarłego zaginio- 
nego. Wydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby udzielono sądowi lub panu dr. Henry- 
kowi Wieselbergowi, adwokatowi w Delaty- 
nie, którego ustanawia się kuratorem zagi- 
nionego i obrońcą węzła małżeńskiego wia 


Sąd okręgowy, cyw. Oddział VI. 
Kraków, dnia 30 września 1919, (4771) 


„T. VL 358/19 (1). Zarządzenie umo» 
rzenia papierów wartościowych. Na wniosek 
Ignacego Danilewicza w Przeworsku zarządza 
się postępowanie celem umorzenia wymienio- 
nych niżej papierów wartościowych, które 
miały wnioskodawcy zaginąć; wzywa się po- 
siadacza tych papierów, aby polieg pod 1) 
wymienioną w ciągu jednego roku zaś po- 
lieg pod 2 wymienioną w ciągu 6 miesięcy 


5 


od dnia ogłoszenia przedłożył temu sądowi; 6 miesięcy od dnia pierwszego ogłoszenia ; umorzenia oznaczonych niżej papierów war- , krajowego Ser. II. Nr. 16175 na 200 koron 
także inni interesowani mają zgłosić swoje zarządzenia przedłożył temu sądowi; także jtościowych, bez ednośnych kuponów, które js kuponami od 31 grudnia 1914 do „30 


zarzuty przeciw wnioskowi, W razie prze-: inni interesowani mają zgłosić swoje zarzuty 
ciwnym uznałhy sąd na ponowny wniosek | przeciw wnioskowi, W razie przeciwnym 
po upływie tego terminu te papiery warto- | uznałby sąd po upływie tego terminu te 
ściowe za umorzone, Oznaczenie papierów | papiery wartościowe za umorzone. Oznacze 
Wartościowych: Dwie police Towarzystwa ; nie papierów wartościowych: I. Police aseku- 


zajemnych ubezpieczeń w Krakowie: 1) z 


racyjne Towzrzystwa asek. Assecurationi Ge- 


16 lutego 1904 L. 86661 ma 4000 K płatne | nerali w Tryeście Generalna Agencya we 


Okazicielowi po śmierci ubezpieczonego Igna- 
Cago Danielewicza. najpóźmej dnia 1 marca 
1946; 2) z 15 lipca 1901 I. 30966 na 4000 
kor. płatne 15 lipca 1925 ubezpieczonemu 
Bnacemu Danielewiczowi a w razie wcze- 
niejszej śmierci synowi Janowi lub żonie 
iktoryi. 
Sąd okręgowy eyw. Oddział YI. 


Kraków, 2 października 1919. (4772) 
. T, VI 343/19 (8). Zarządzenie umorze- 
Wa papierów wartościowych. Na wniosek 
ymy Rosenblumowej w Krakowie podejmuje 
Się postępowanie celem umorzenia wymie- 
nionych niżej pspierów wartościowych, które 
Wnioskodawczyni miały zaginąć; wzywa się 
posiadacza tych papierów, sby je w ciągu 
Sześciu miesięcy od dnia pierwszego ogło- 
szenia zarządzenia przedłożył temu sądowi; 
także inni interesowani mają zgłosić swoje 
Zarzuty przeciw wnioskowi. W razie prze- 
€lwnym uznałby sąd na ponowny wniosek 
po upływie tego terminu te papiery war- 
tościowe za umorzone. Oznaczenie papierów 
Wsrtościowych: Dwie książeczki wkładkowe: 
) Banku galie, dla handlu i przemysłu w 
Krakowie Nr. 21697 wystawiona ne imię 


Siny Rosenblum opiewające na 17,031 E- 


. 2) ake. Towarzystwa bankowego i ksn- 
torów wymiany Mercur Filii w Krakrwie 
Nr. 5428 wystawiona na imię S. Rosenblum 
Oplewająca na 12657 K 28 h. 


Sąd okręgowy, eyw. Oddział VI, 
Kraków, 12 paźdiernika 1919. (4809) 


T. VI. 235/19 (23. Umorzenie, Na wnio- 
Bek dr, Teodora Józefa Soniewickirgo w Sta- 
TYM Samborze zarządza się postępowanie 
celem umorzenia wymienionych niżej papie- 
rów Wartościowych, które miały zaginąć i 
Wzywa się posiadaczy tych papierów aby je 
Przedłożyli temu sądowi, ad 1) w ciązu 6 
miesięcy, ad 2) w ciągu jednego reku od 
Nia ogłoszenia zarządzenia, także inni inte- 
Iesowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
Wnioskowi. W ratie przeciwnym uznałby sąd 
Ra ponowny wniosek po upływie tego termi- 
U tę papiery warościowe Za umorzone, 
Oznaczenie pavierów wartościowych: Dwie 
polica Towarzystwa wzajemnych pbezpieczań 
w Krakowie wystawione w języku ruskim 
le dra Teodora Józefa Soniewiekiego. 1) z 2 
a 1904 L, 45980 na 4000 koron pła- 
ne 1 listopada 1924 do rąk Anny Lubowej 
Soniewiekiej córki uberpiaczonego a w razie 
Jej śmierci do rąk Jarosława Mich, ła Sonie- 
ch syna ubezpieczonego, 2) z 14 wrge- 
ia 1895 L, 35731 ns 10000 koron płatne 
nia 15 września 1919 do rąk okaziciela, 


Sąd okręgowy eyw., Oddział VI, 
Kraków, 12 sierpnnia 1919. (4633) 


hai p 510/18 (7). Zarządzenie umorzenia 
ca w wartościowych. Na wniosek Józefa 
jana dyrektora spółki gospodarczo - bsn- 
owej w Rzeszowie, podejmuje się postępo- 
Wanie celem umorzenia oznaczonych niżej 
papierów wartościowych wraz z odnośnymi 
nę ONA, które miały wnioskodawcy zagi- 
KJ Wzywa się posiadacza tych papierów, 
J jo w ciągu podanego niżej terminu 
Prsedłożył temu sędowi, także inni intereso- 
ani mają tgłosić swoje zarzuty przeciw 
Wnioskowi, W razie przeciwnym uznałby sąd 
Po upływie tego terminu te papiery warto- 
ŚCIOWG za umorzone, a to: a) sama papiery 
dj tościowe po upływie jednego roku od 
nri płatności samej wierzytelności, jeśli 
upływe misła być płatna; b) kapóny po 
kakae jednego roku od dnia vłatności 
Ki Bo kuponu, jednskże nie weześniej, jak 
dzenia. Po pierwszem ogłoszeniu tego zarzą- 
Ona: Ozaaczenie papierów wartościowych : 
Eacye pożyczki krajowej z roku 1914, 
wydał SR 5905 na 2.400 koron do której 
1 kwietni Upony z których ostatni płatny 
see m 1929. Obligacya pożseski krajo- 
i 18085: 1913 Nr. 18300, 18957, 18964 
poż sę. p 500 kor. do których wydano ku- 
kacie nika órych ostatni płatny dnia 1 pa- 
każdą aja IL 4 pre. 56-letni list za- 
Ser. TV 5 ie, Tow, kredytowego ziemskiego 
Or. 14. Nr. 18282 na 1.000 kor. 


Sąd okręgowy cywilny. Oddział VIL 
Lwów, dnia 14 września 1919. (4746) 


„ T. 189/19 (6), Zarzndzenie umorzenia 
„daj wartościowych, Na wniosek Schepsla 
prze gea Zuekerherga racte Rechtera 
podójmij B. Kofflsra, adwokata we Lwowie, 
wymieniona e postępowanie eelem umorzenia 
który WAN s niżej papierów wartościowych, 
się postad odawcy miały zaginąć; wzywa 

e Za tych papierów, aby je w ciągu 


Lwowie, a) Nr. 253101 na 5000 kar. wy- 
stawiopa na nazwisko Schepsla vel Saweryna 
Rechtera, b) Nr. 268600 na 7.060 kor, wy- 
stawiona na nazwisko Schepsla vel Seweryna 
Rechtora. II Poliea sgekuracyjna Foncier 
peszteński Zakład ubezpieczeń Generalna 
Agencya we Lwowie Nr. 72597 na 4000 kor. 
opiewaląca na nazwisko Schepsla Zucker- 
berga recte Rechtora. 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 30 września 1939. (4738) 


T, 359/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Piotra 
Rogowskiego zam, wa Lwowie. ul. Kusiewi- 
cza 5 podejmuje się postępowanie celem umo- 
rzenia wymienionych niżej papierów warto- 
ściowych, które miały wnioskodawcy zagi- 
nąć. Wzywa się posiadaczy tych papierów, 
aby je w ciągu sześciu miesięcy od dnia 
pierwszego ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
temu sądowi; także inni interesowani mają 
zgłosić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. 
W razie przeciwnym uznałhy sąd po upły- 
wie tego terminu te papiery wartościowe z8 
umorzone. Oznaczenie papierów wartościo- 
wych: Książeczki wkładkowe (łalie, Kasy 
Oszczędności Nr. 61543 na naxwisko Helena 
Rogawska i według stanu z dnia 15 kwis- 
tnia 1914 r. na 419 koron 5 bal., tudzież 
książaczka Nr. 113,888 na nazwisko Wikto- 
rya Rogowska i według stanu z dnia 11 
października 1911 na 207 kor. 88 h, opiewająca, 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 24 września 1919, (4788) 


T. 382/19 (1). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Frydzi 
Selzer prywatnej we Lwowie, podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia, wymienionych 
niżej papierów wartościowych, które wniosko- 
dawcy miały zaginąć; wzywa się posiadacza 
tych papierów, aby je w ciągu 6 miesiecy 
od dnia pierwszego ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi: tnkże inni intere- 
sowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby sąd 
po upaywie tego terminu te papiery warto- 
ściow€ za umorzone. Oznaczenie pspierów 
wartościowych: Książeczka wkładkowa fili) 
wiedeńskiego ''nionbanku we Lwowie nr. 
5132 na 91 kor. 88 hal. opiewająra, 8 wy- 
atawiona na nazwisko Frydzi Selzer. 3 


Sąd krajowy eywilny, Oddział VII, 
Lwów, dnia 22 września 1919, (4742) 


T. 462/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Hoer- 
msna Wasser pl. Krakowski 20 podejmuje się 
postępowanie eelem umorzenia wymienionych 
niżej papierów wartościowych, które wnio- 
skodawcy miały zaginąć. Wzywa się posia 
dacza tych papierów, aby je w ciągu 6 mie- 
sięcy od dnia pierwszego ogłoszenia zarzą- 
dzenia przedłożył temu sądowi; także inni 
interesowani mają zgłosić swoje zarzuty 
przeciw wnioskowi. W razie przeciwnym 
uznałky sąd po upływie tego terminu te pa- 
piery wartościowe za umorzons. Oznaczenie 
pspierów wartościowych: Książeczka wkład- 
kowa Gal, Kasy oszezędności we Lwowie nr. 
45340 ns kwotę 550 kor, i nazwisko Her- 
maa Wassar opiewającn, 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział 
Lwów, dnia 7 sierpnia 1919. 


VII. 
(4185) 


T. 465/19 (1). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek kraj, 
Tewarzystwa kredyt. stow. x% ogran. poręką 
we Lwowie podejmuje się postępowanie ce- 
Jem umorzenia wymienionych niżej papierów 
wartościowych, które wnioskodawcy miały 
zapinąć; wzywa się posiadacza tych papie” 
rów, aby je w ciągu 6 miesięcy od dnia pierw 
szego ogłoszenia zarządzenia przedłożył temu 
sądowi; także inni interesowani mają zgło- 
sić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. W ra 
zie przeciwnym uznałby sąd po upływie tego 
terminu te papiery wartościowe za umorzone. 
Oznaczenie papierów wartościowych : Książe- 
czka oszerędności Krajowego Towarzystwa 
kredytowego we Lwowie nr. 1702 na kwotę 
1200 kor. na imię Maryi Kulezyckiej we 
Lwowie wystawiona. 


Sąd okręgowy eywilny, Oddział VII, 
Lwów, dnia 5 września 1919. 


T. 317/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Włady- 
sławy Matuszewskiej, właścicielki realności 
w Śminie Basiówka obok Lwowa przez adw. 
dr. Laua, podejmuje się postępowanie celem 


(4736)! 


misły wnioskodawey zaginąć: wzywa się 
posiadrcza tych papierów, aby je w ciągu po- 
danego niżej terminu przedłożył temu sądowi; 
także inni interesowani mają zgłosić swoje 
zarzuty przeciw wnioskowi, W razie przeciw- 
nym uznałby sąd po upływie tego terminu te 
papiery wartościowe za umorzone, a to: 8) 
same papiery wartościowe po upływie jednego 
roku od dnia płatności ostatniego wydanego 
kuponu, lub od dnia płatności samej wierzy- 
teiności, jeśli pierwej miała być płatna; b) 
kupony po upływie jednego roku od dnis 
płatności każdego kuponu, jednakże nie wcze- 
śmiej, jak w rok po pierwszem ogłoszeniu 
tego zarządzenia. Oznaczenie papierów war- 
tościowych: Akeya Banku hipotecznego we 
Lwowie nr. 21253, 21254, 21255, 21266, 
21257. 21258, 21259, 25435, 25436 razem 
9 akcyj bez kuponów, nominąln-j wartości 
a 400 kor. Ostatnia kusony wydane do nieh 
ołatne są 1 stycznia 1986, 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII 
Lwów, dnia 25 września 1919. (4739) 


T. 516/18 (4). Zarządzenie umorzenia 
pspierów wartościowych. Na wniosek Pro- 
kuratoryi Skarbu im, łać. probostwa, wzglę- 
dnie kościoła w Janowie ad Trembowla podej- 
muje się postępowanie celem umorzenia wy- 
mienionego niżej papierów wartościowych, 
które wnioskodawcy miały zaginąć; wzywa 
się posiadacza tych papierów, aby je w ciągu 
6 miesięcy od dnia pierwszego ogłoszenia 
zarządzenia przedłożył temu sądowi, także inni 
interesowani mają zgłosić swoje zarzuty 
przeciw wnioskowi, Wrazie przeciwnym uznał- 
by Sąd po upływie tego terminu te papiery 
wartościowe za umorzone, Oznaczenie papie- 
rów wartościowych: I. 4°% obligacye galie. 
fundeszu propinacyjnego Ser. D. Nr. 7199 
na 1000 kor. i Ser. E. Nr. 14670 na 200 
kor. wylosowsne 30 czerwca 1914. II. 4*/, 
obligacya poży:zki kra owej z r. 1898 Ser. 
B. Nr. 8468 i Nr. 14474 po 200 kor. IIL 
40 list zastawny Banku krajowego królestwa 
Gelicyi ete, Ser. I, Nr. 9965 us 100 kor. 
Iv. 4%, listy zastawne Galle, Towar*ystwa 
zedytowego ziemskiego we Lwowie Ser. III. 
Nr. 21579 i 41358 pó 2000 kor. Ser. V. 
Nr. 12815, 16403, 16826, 18841, 18842, 
18843. 30958, 672 i 18829 po 200 kor. 
Ser. III. Nr. 21577, 21578, 41677 i 43449 
po 2000 k'r, Ser. V Nr. 18830, 18881, 
25656 i 18828 po 200 kor. Ser IV. Nr. 
5218 pa 1000 kor. Ser. V. Nr. 601, 3218 
8128, 12816, 18826. 188%7, 22959, 24028, 
29503. 4089, 27438, 27489, 39390 i 39891 
o 200 ker. Ser. IV, Nr 16278 va 1000 kor. 
ar. V Nr. 18768, 18769. 40475, 40478 
po 200 kor. i #3% tejże seryi Nr. 657, 
414, 878, 879, 880, 881 po 200 kor. 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII 
Lwów, dnia 24 kwietnia 1919. (4750) 


T. 220/19 (4). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Józefy 
Zarowskiej w Sokolnikach, podejmuje się po 
stępowanie celem umorzenia wymienionych 
niżej papierów wartościowych, które wnio- 
skodawcy miały zaginąć; wzywa się posiada- 
cza tych papierów, aby je w ciągu sześciu 
miesięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi, także inni intereso 
wani mają „Mme swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. razie przeciwnym  uznałby 
sąd po upływie tego terminu te papiery war 
tościowe za umorzone. Oznaczenie papierów 
warteściowych: Książeczka wkładkowa (al. 
Kasy oszczędności Nr. 188101 n: kwotę 400 
kor. i na nszwisko Józefy Zurowskiej opie- 
wająCA, 


Sad okręgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 14 września 1919. (4751) 


T, 8379/18/9. Zarządzenie umorzenia 
pawierów wartościowych. Na wniosek Wy- 
działu Rady powiatowej w Rawie podejmuje 
siępostępowsnie celem umorzenia oznaczonych 
nizej papierów wartościowych, wraz z odno- 
śn+mi kuponami, które miały wnioskodawey 
aginąć, wzywa się posiadseza tych papie- 
rów, aby je w ciągu podanego niżej terminu 
przedłożył temu sądowi, także inni intere- 
sowani maja zgłosć swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. W razie przeciwnym urnałby sąd 
po upływie tego terminu te papiery warto- 
ściowe za umorzone, 8 to: a) same papiery 
wartościowe po upływie jednego roku od 
dnia vłatności ostatniego wydanego kuponu, 
lnb od dnia płatneści gamei wierzytelności 
j áli pierwej miała być płatna; b) kuoony 
po unływie jednego roku od dnia płatności 
każdego kuponu, jednakże nie weześniej, jak 
w rok po pierwszam ogłoszeniu tego zartą- 
dzenia. Oznaczenie papierów wartościowych : 
A) 4 i pół pre. listy zastawne galie. Towa- 
rzystwa kred, ziemskiego S. V. po 200 bor, 
a) Nr, 285 z kuponami od 30 czerwca 1915 
do 31 grudnia 1929, b) Nr. 1167 z kupo- 
nami od 31 grudnia 1914 do 30 ezerwca 
1980 r. B) 4 i pół pre, list zastawny Banku 


czerwca 1919. 
Sąd okręgowy cyw., Oddział VII. 
Lwów, dnia 22 września 1919. (4747) 


T. 245/19 (3). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek dr. 
Teodora Soniewieckiego, lekarza w Starym 
Samborze, podejmuje się postępowanie celem 
umorzenia wymienionego niżej papierów 
wartościowych, które wnioskodawcy miały 
zaginąć; wzywa się posiadacza tych papierów 
shy je w ciągu sześciu miesięcy od dnia 
ogłoszenia zarządzenia przedłożył temu sa- 
dowi; także inni interesoewani mają zgłosić 
swoje zarzuty przeciw wnioskowi. W razie 
przeciwnym uznałby sąd na ponowny wnio- 
sek po upływie tego terminu te papiery war- 
tościowe za umorzone. Oznaczenie papierów 
wartościowych: 1, Książeczka wkładkowa To- 
warzystwa „Narodna Torhowla* we Lwowie 
Nr. 8378 na 8.700 koron opiewsjąca na 
imię Anny Lubow Soniewiekiej wystawiona; 
2. Książeczka wkładkowa Towarrystwa „Kra- 
jowsj Sojusz Kredytowyj* we Lwowie Nr. 434 
na 2.000 koron opiewająca na imię dr. Teo- 
dora Soniewieekiego wystawiona. 


Sąd okręgowy eywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 9 września 1919. (4748) 


T. 107/19 (8). Zarządzenie umorzenia - 


papierów wartościowych. Na wniosek Leihy 
Efrusi, rabios we Lwowie, podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia wymienionych 
niżej papierów wartościowych które wnio- 
skodawcy miały zaginąć; wzywa się posia- 
daeza tych papierów, aby je w ciagu sześciu 
miesięcy od dnia pierwszego ogłoszenia za- 
rządzenia przedłożył temu sądowi; także 
inni interesowani mają zgłosić swoje zarzuty 
przeciw wnioskowi. W razie przeciwnym 
uznałby sąd po upływie tego terminu te 
pspiery wartościowe za umorzona, Ozna- 
czenie papierów wartościowych: Książeczka 
wkładkowa Galie. Kasy Ostczędności Nr. 
206991 wystawiona na nazwisko Rubin Selzer 
i na kwotę 900 zoron opiewsjącs. 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VIL 
Lwów, dnia 17 września 1919, (4744) 


T. 346/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Ksa- 
wery Starzyńskiej, żony zarządey lasów 
gminy Bełz, w Zielonej, poczta B-łz, 
podejmuje się postępowanie celem umo- 
rzenia wymienionych niżej papierów warto- 
ściowych, które wnioskodawcy miały zagi- 
nąć; wzywa się posiadacza tych papierów, 
aby je w ciągu jednego roku od dnia pierw- 
szego ogłoszenia zarządzenia przedłożył temu 
sądowi; także inni interesowani mają zgło- 
sié swoje zarzuty przeciw wnioskowi. W razie 
przeciwnym uznałby sąd po upływie tego 
terminu te papiery wartościowe za umorzone, 
Oznaczenie papierów wartościowych: Księ- 
żeczka wkładkowa galicyjskiej Kasy oszczę- 
dności Nr. 196156 ńa nazwisko Ksawera 
Starzyńska i na kwotę 800 K opiewająca, 


Sad krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 1 września 1919. (4743) 


T. 47/19 (3). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Józefa 
Nescha we Lwow'e, podejmuje się postę- 
powanie celem umorzenia wymienionych 
niżej papierów wartościowych, które wnio- 
skodawcy miały zaginąć; wzywa się posia- 
dacza tych papierów, aby je w ciągu 
6 miesięcy od dnia pierwszego ogłoszenia 
zarządzenia przedłożył temu sądowi; także 
inni interesowani mają zgłosić swoje zarzuty 
przeciw wnioskowi, W razie przeciwnym 
uznałky sąd po upływie tego terminu te pa- 
piery wartościowe za umorzone. Oznaczenie 
papierów wartościowych : Książeczka wkład- 
kowa galic, Kasy oszczędności Nr. 216895 
na nazwisko Jetka Noseh i na kwoię 1000 
K opiewająca. 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, d. 2 września 1919, (4787) 


T. 263/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek F igi 
Wasser we Lwowie pl. Krakowski 20 podej- 
muje się postępowanie celem umorzenia wy- 
mienionego niżej papierów wartościowych, 
który wnioskodawcy miał zaginąć; wzywa się 
posiadacza tego papieru, aby go w ciągu 
jednego roku od dnia pierwszego ogłoszenia 
za'ządzenia przedłożył temu sądowi; także 
inni interesowani mają zgłosić swoje zarzu- 
ty przeciw wnioskowi. W razie przeciwnym 
uznałby sąd po upływie tego terminu te 
papiery wartościowe za umorzony. Oznaczenie 
papierów wartościowych: Ksiażceska wkład- 
kowa Wiedeńskiego Banku zwią:kowego filii 
we Lwowie Nr. 24276 na kwotę 1299 K 27 
h i na nazwisko Feigi Wasser opiewająca. 


Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII, 
Lwów, dnia 5 września 1919, (4734) 
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Inauguracyjny Koncert 
orkiestry symfoniczno - filharmonicznej 
dziś, 22 b. m., o godzinie $ wieczorem 
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uS 


pod nowym zarządem 


ANK AUSTRYACKO - WĘGIERSKI. 


W piątek dnia 31 października 1919 o godz. 11 przed południem odbędzie się 
w średniej sali koncertowej we Wiedniu III., Lothringerstrasse 20 


Nadzwyczajne Posiedzenie Walnego Zgromadzenia 
Banku Austryacko - Węgierskiego. 


W tem nadzwyczajnem posiedzeniu Walnego Zgromadzenia mogą na mocy 
art. 14 statutów bankowych*) tylko ci akcyonaryusze brać udział, którzyby do udziału 
w tegorocznem regułarnem posiedzeniu Walnego Zgromadzenia byli uprawnieni. 

Tych członków Walnego Zgromadzenia, którzy swoje akcye po dniu 80 listo- 
pada 1918 odebrali a ich ponownie nie złożyli, zaprasza się niniejszem, by dla udo- 
wodnienia trwałego posiadania akcyi celem wzięcia udziału w Nadzwyczajnem Posie- 
dzeniu Walnego Zgromadzenia, je najpóźniej do 23 października 1919 w oddziale de- 
pozytowym zakładu głównego w Wiedniu lub w głównych zakładach w Budapeszcie 
i Pradze albo w jednej z Filii Banku ponownie złożyć zechcieli. 

Porządek dzienny i karty wstępu nadeśle się członkom Nadzwyczajnego Walne- 
go Zgromadzenia na Cza8. 


Wiedeń, dnia 14 października 1919. 
Bank Austryacko - Węgierski. 


Wimmer, 
wicegubernator. 


Rapp, 


sekretarz generalny. 


Medinger, 


radea gonerainy. 


+) Artykuł 14 statutów Banku Austryaeko - Węgierskiego: W Walnych Zgro- 
madzeniach Banku Austryaeko - Węgierskiego uczestniczyć mogą tylko obywatele au- 
stryaccy i węgierscy. 

Wszyscy ci akcyonaryusze, którzy w listopadzie przed regularnem rocznem 
posiedzeniem Walnego Zgromadzenia, przez złożenie lub winkulowanie udowodnią po- 
Siadanie dwudziestu na ich nazwisko opiewających i przed lipcem tego samego roku 
datowanych akeyi są, o ile się temu nie sprzeciwiają postanowienia. art. 15, członkami 
Walnego Zgromadzenia na przeciąg z owsm rocznem posiedzeniem rozpoczynającego 
się roku, aż do zebrania się następnego regularnego posiedzenia rocznego. | 

W nadzwyczajnych posiedzeniach Walnego Zgromadzenia mogą tylko ci człon- 
kowie brać udział, ktorzy także do brania udziału w regularnem rocznem posiedzeniu 
uprawnieni byli i, jeżeli ich akcye nie są winkulowane, trwałe tychże posiadanie przez 
ponowne złożenie na ośm dni przed odbyciem Nadzwyczajnego Posiedzenia udowodnią. 

Artykuł 15 statutów: Od uczestnictwa w Walnem Zgromadzeniu jest wyłą- 
czony : 
y a) kto nie używa w zupełności praw obywatelskich mianowicie zaś ten, do 
czyjego majątku otwarto postępowanie krydalne, dopóki się ono nie skończy : 

b) kto wskutek wyroku sądu karnego ograniczony jest w swoich sprawach * 
cywilnych, politycznych lub czci, dopóki trwa to ograniczenie. 

Artykuł 18 statutów: Każdy członek Walnego Zgromadzenia jawić się może 
tylko osobiście i nie może przysłać pełuomocenika, a w obradach i roztrzygnieniach, 
chociażby uczestniczył w rozprawach w rozmaitych przymiotach, ma tylko jeden głos. 

Artykuł 19 statutów: Gdy akcye opiewają na osoby prawne, na kobiety lub 
więcej uczestników, ten jest w prawie przybyć na Wałne Zgromadzenie i wykonać 
prawo głosowania, kto okaże pełnomocnictwo właścicieli akcyj, o ile ci są obywate- 
lami austryackimi lub węgierskimi. Pełnomocnicy jednak powinni być na mocy oso- 
bistych przymiotów (artykuły 14 i 15), wyjąwszy posiadania akcyj, uzdolnieni do 


ONIESIENIA PRYW A 


uczestniczenia w Walnem Zgromadzeniu. 


XVII. B. Departament Magistratu. 


L. 3724/XVII B. (4810) 


Magistrat wzywa PT. Kierowników Zakładów 
i Instytueyj, by zgłosili się w XVII. B) Departa- 
mencia Magistratu, ul. Piekarska l. 11, dnia 25 
października 1919, celem podjęcia przekazów na- 
ftowych na październik, 

Zsrazem zawiadamia się mieszkańców miasta, 
że z dniem niniejszego ogłoszenia wydawać będą 
biura okręgowe przekazy uprawnisjące do zakupa 
1 litra benzyny do primusów dla gospodarstw nie 
posiadających instalacyi gazowej, za okazaniem 
legitymacyi spożywezej — aż do wyczerpania re- 
szty szczupłych zspasów — w cenie po 2 K 32h 
za 1 litr, 

Namienia się, że przydzielony dopiero w dru- 
£iej połowie października kontyngent nafty ne 
wrzesień, będzie natychmiast po sprowadzeniu z ra- 
fineryi rozdzielony między mieszkańców. 


Magistrat król. stoł. m. Lwowa, 
Lwów, dnia 23 października 1919. 


XVII. B. Departament Magistratu. 


LB, 3715, (4806) 

Ponieważ obecaie “rozdzielić się mający cu- 
kier w racyi zmniejszonej po 25 dkg. biały i 40 
dkg żółty. nie jest objęty kontyngeńtem, oraz 
wobeż spodziewanego nadejścia w najbliższym 
czasie cukru kontyngentowego, zarządsa Magistrat 
odmiennie od ogłoszenia z dnia 28 października 
b. r. LB. 3499, — że kupcy, oraz zarządy konsu- 
mów mają prawo ściągnąć przy wydawaniu obecnie 
przydzielonego cukru tylko mniejszy odcinek karty 
cukrowej, 

Na drugiej stronie tego odcinka ma być uwi- 
docznione — jak w miesiącach poprzednich — 
nazwisko, adres, numer legitymaeyi posiadacza. 

Prawy odcinak karty cukrowej ma pozostać 
w rękach konsumentów na pobór cukru kontyn- 
towego, który zostanie rozdzielony zaraz po £a- 
dejścin. 

Zerszem zawiadamia się, ża cena jednej ficlki 
sacharyny opiewa 1 korona 70 hal, a nie jak 
poprzednio podano jedne korona (1) 80 halerzy, 

Lwów, dnia 22 października 1919, 


Od 16 października codziennie 


SŁYNNY WIRTUOZ SKRZYPEK 
BERNARD WASSERMAN 


na czele 32 mistrzów-muzyków koncertuje w zupełnie odnowionej 


KAWIARNI 


RENAISSANCE 


UL. TRZECIEGO MAJA. 
J. MARSZAŁEK I S-KA, 


ZAKRKKAKAKKAM BOLOBWCNKKNAWKs 


Na sezon zimowy « 
polecamy maieryały odzieżowe z opustem 
eZ o aP 
Dla konsumów, kółek rolniczych, hurtowni i t. p. 
większy opust. 4551 3—6 


RNRNKKRI 


=== Zapasy znaczne. === 


Biuro surowców lzby handlowej i przemysłowej 


we Lwowie 
ul. Bouriarda I. 5 boczna ul. Batorego. 


KRRMRNKKA ITCL ELENCHI 
OGŁOSZENIE. 


"Dowództwo kolei wojskowych Wołyńskich w Kowlu podaje do wiadomo- 


cych stacysch Dowództwa: Zamość. Miaczyn, Koniuchy, Werbkowice, Hrubie- 


szów, Uściług, Włodzimierz Woł., Iwaniece, Ulwówek, Rogóźno, Turzysk, Ko- | 


wel, Moszezona Wyźwa, Kamień Kaszyrski, Stabli, Powursk, Maniewicze. 


Qzartoryjsk, Rafałówka, Antonówka, Tutowicze, Sarny, Lubitów, Hoiubv, Ro- ` 


żyszcze, Kiwerce Łuck, Dębowa Karezma, Ołyka, Klewań, Równo. Zdolbuno- 
wo, Jezierzany, Dubno, Kamienice», Krzemianiee, Werbe. Rudnia Poczajowska, 
Radziwiłłów, Reszczuck, Wołoski, Lubomirska, Kostopel I, Nokwin, Niemo- 
wicze, Dąbrowica Strsszewo, Klesowo, Tomaszaród, Ochotnikowo, Olewsk, 
Chełm, Dorchusk, Luboml, Maciejów, Ruda, Opalin, Uhrusk, Włodawa, Oże- 
nin, Mogilany. Krzywin i Sławuts. 

Oferty należycie ostęmplowano nadsyłać należy do Bowództw kojci 
wojskowych wołyń- „%w Xowlu, najdalej do dnia 23 paźdxiernika 1919r. 

R-fskianci wian: wszazać nazwę stacyi i oznaczyć sumę czynszu ro- 
cznego w markach, i 


W”. 4 pokoi, 2 kuchsłe 
ogród elektryka woda- 
ciągi w okolicy ul. Listop: '2 
zaraz do sprzedania. — (ena 
175.000 K, wkład 142.900 ič. 


Dwóch kancelistów 


zupełnie samoistnych, wyłącznie do spraw spad- 
kowych ns b. dogodnych warunkach, przyjmie 


Wiadomość Dom Agency,no| 4881 zaraz Notaryat w R r zg 
Handlowy I. Brożek, Buio- 4 gni 8 
rego 4. 4833 1—2 = DENTYSTA (4155 3—8) 


ptoa źródłowy ci 
dzieł historycznych åo 
sprzedania, Pierzchała, Lwiw, 
Piaskowa 27, I. p. od 4—5 po 
południu. 


Dr. Jakób Owiński 


pracownia dentyst.-techniczna, Halicka I, 21. 


0: starsza, inteligentna, 
będąca w strasznem poło- 
żemiu,, chora, prosi serca lito- 


Aparaty fotograficzne Noe 
BOGUMIŁ CZOŁOWSKI, Lwów, ul. Frame 
ciszkańska 1. 7. II. pietro. 


gciwe o pomoce. Wanda Mite- | Hogg 

rowież ul. św. Antoniego 1. |. 

A 8 1 2 ZAM nan cE [-— (on 
łoda wykształcona i in- s o . 

M LEŃ panna, Polka FIRMA ñi j 

władająca językiem francuskim K IKIN ] | d ] eral 

i niemieckim poszukuje posa- kafars Ą 3 t 


dy towarzyszki najchętniej na 
wyjazd. Zgłoszenia pod „Wy- 
jazd“ do Aministracyi. 

4553 2—3 


- Stałych 
kolporterów 
lub kolporterek 


poszukuje 
Administracya 
„Gazety Lwow- 


skiej“ Lwów, ul. 
Podwale 1. 3. 


skład pleców I kuchen kaflowych 


wykonuje wszelkie przeróbki i reperacye. 
Kantor zamówień i wystawa: Lwów, Leona Sapiehy 81. 
qm 


— 


P nienka (froeblanka) po- 
trzebna do 3-letniego dzie- 
cka. Mieszkanie, płaca i utrzy- 
manie, Żychowiczowa, Zybli- 
kiewicza !, 8, 


a Z Z, WEZ Z Z Z Z ZZ ZE A 
T 


a O 
o godz. 7'30. EDWARD REDEN, humorysta teatrów warszawskich. RIEDOS, 


z — NĄ EZ OO EA ZZ ZN 
4 Ol tresura psów. RODZINA KREMO, sensacyjne igrzyska ikaryjskie. GDZIE SPODNIE? groteska, MARYS WIL- 
CZYŃSKA, pieśniarka. OLYMPIA, ANGELLI, BARTAKOFF, RONDJE, FREBY I MARTA. — W niedzielę i święta 

2 przedstawienia o godz. 4 i 730. Bilety wcześniej do nsbycia w składzie papieru S. Gabriela ul. Legionów 3. 


% drukarni Wł, Łoxińskiego we Lwowie, ul, Qxarnieckiego 13, pod zarządem Józefa Ziembińskiago, 


ż 


b 


KRRKKRIKKRKKKNSSKR NN 


i 
t 


| | 


Śri, że od 1 stycznia 1920 r. będą do wydzierżawienia bufety na następują- 


